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Zasada jednomyślńości1 

wielkich ·mocarstw w Radzie Bezpieczeństwa 
podstawą trwałego pokoju na świecie 

Wiceminister Wyszyński piętnuje próby Anglosasów, 
Szef delegacji radzieckiej podkreślił, że od 

stąpienie od zasady jednomyślności stanowi
łoby niebezpieczeństwo rozbicia ONZ. 

zmierzające do podważenia Karty ONZ Następnie minister Wyszyński zajął się 
wnioskami, złożonymi w Specjalnej KomisJi 
Politycznej do rozpatrzenia. Mówca zażna
czył, że delegacja radziecka nie traktuje po
ważnie sprawozdania t. zw. „Komitetu l\:li1;
d:iysesyjnego" (Male Zgromadzenie ONZ), 
który powstał bezprawnie rok temu na sku· 
tek decyzji większości obozu anglo-saskiego 
w celach podważenfa Rady Bezp. Niemniej 
delegacja radziecka uważa za konieczne o
mówić wnioski tego komitetu, które wska
zują wyrażnie na ukartowany spisek prze
ciwko Karcie ONZ, a w konsekwencji i prze 
ciwko samej Organizacji. „Komitet Międzyse 
syjny" domaga się otwartej rewizii Karty 
ONZ, zalecając traktowanie spraw nieproce
duralnych jako proceduralne. Pod pokryw
ką „komentowania Karty" próbuje się złamal'i 
jedną z jej podstawowych zasad, jaką sta
nowi jednomyślność wielkich mocarstw. 

PARYŻ (PAP). W czasie wtorkowej 
dyskusji nad sprawą jednomyślności wiel
kich mocarstw w Radzie Bezpiecze6stwa, 
jaka toczyła się w Komisji Specjalnej 
ONZ, zabrał głos przewodni<:zący delega
cji radzieckiej Wyszyński. 

Na wstępie minister Wyszyński przypo
mniał historię tego zagadnienia, podkre
ślając, że zmarły prezydent Roosevelt, 
który złożył wniosek oparcia prac Rady 
Bezpieczeństwa na zasadzie jednomyślno
ści jej stałych członków, tj. wielkich mo
carsh 11. uważał ja za podstawowy waru-
11.ek działalności Rady. W deklaracji z 7 
C7;erwca 1945 roku ZSRR, Wielka Bryta
nia, USA i Chiny, do których przyłączyła 
się potem i Francja, oświadczyły, że 5 
wielkich mocarstw, członków Rady Bez
pieczeństwa, nie może działać samodziel
nie, ponieważ dla podejmowania decyzji 
w Radzie konieczne jest, aby zgodne sta
nowisko 5 mocarstw było poparte przez 
przynajmniej 2 niestałvch członków Ra
dy. W ten sposób wielkie mocarstwa nie 
znajdują się w uprzywilejowanym położe
niu w Radzie Bezpiecze6stwa, jak to pró
bują dowieść przeciwnicy żasady jedno
myślności. 

na Organizacji Narodów Zjednoczonych, 
która jest delikatnym barometrem polity
ki światowej. Karta ONZ uniemożliwia 
pełny rozwój sił obozu reakcji i agresji. 
Zdają sobie z tego dobrze sprawę wro
gowie pokoju i demokracji, zainteresowa
ni w podważeniu autorytetu ONZ, w osła 
bieniu tej organizacji, '.i nawet, gdyby to 
było możliwe, w jej likwidacji. 
Wyszyński przypomniał, że w ciągu 

ubiegłych 2 lat podjęto pod naciskiem nie 
których członków ONZ, a szczególnie Sta
nów Zjednoczonych, wiele kroków w tym 
kierunku. Uplanowaną akcję rozpoczęto 
od tworzenia sprzecznych z Kartą ONZ 
komisji i komitetów, dyskredytujących te 
organizacje swoją działalnością, a kończy 
się j.;i. na walce przeciwko zasadzie jedno
myślności wielkich mocarstw w Radzie 
Bezpieczeństwa. 

Projekt rezolucji, wniesiony przez delega
cje USA, Anglii, Francji i Chin, pokrywa się 
ze stanowiskiem „Komitetu Międzysesyjne
go". Projekt ten zmierza d'o szeregowania i 

(Dokończenie na str. 2-ej) 

Hitlerowska kam ania rewizjonizmu 
podnosi głowę w Bizonii - za zgodą anglosaskich opiekunów 

. ~ERLIN PAP. - Prowad~ona Pt:źez nie- wie licencjii amerykańskiej tygodnik „Neue 
n;1e~kie kola szowinistyczne kampania rewi- Woche" zamieścił reportaż z Alzacji pt. „Mia 
ZJOmstyczna jest w dalszym ciągu tolerowa- sto za drutem kolczastym". Autor artykułu 
na. przez władze okupacyjne Niemiec za.cho- podaje że miejscowości znajdujące się w 
dmch. Kampania ta ostrzem swym skiero- .: . . ' :. 
wana jest przeciwko granicy polsko _ nie- AlzacJt, ktore wróciły do FrancJI, są o~u · 
mieckłej oraz granicy niemiecko _ francu- marle. Wzorem propagandy antypolskiej, 
~kiej. Ostatnio powtarzają się coraz czę- wspomniane wyżej pismo atakuje Francję 
sciej ataki przeciwko granicy francusko - za wysiedlenia Niemców z Alzacji l Lota
niemieckiej oraz żądania zwrotu niektórych ryngii. w końcu autor apeluje do Francuzów 
terenów Alzacji i Lotaryngii. aby... wyrzekli się dobrowolnie swych praw 

Ukazuiacy ~ie we Frankfurcie na podsta- orzvnaimnif'i <io cześci Alzacji i Lotaryngii. 

Nr 330 (1275j 

Sukces 
Elektrowni Łódzkiej 

KOCIOŁ-OLBRZYM 
.............................. ._ ...... 
rozpoczął pracę 
wtzoraj o godzinie 18 -ej 

-ooo-

Do Ob. Ministra 
Przemysłu i Handlu 

Hilarego Minca 

Załoga, Rada Zakładowa i Dy· 

rekcja Elektrowni Łódzkiej mel

duję Ob. Ministrowi, że w myśl 

zobowiązania przedkongresowego 

dokonane zostało dnia 1 grudnia 
o godzinie 18·ej pierwsze rozpale• 

nie kotła pyłowego, stanowiącego 
dalszy wkład pracy dla rozwoju 
energetyki polskiej." 

Depeszę o p•,'WJ7ŻSzei treści wy. 
słali fódzcy energetycy„ którzy 
wczoraj święcili zakończen:e pra· 
cy ofiarn:e przez nich prowadzo
nei od ss~regu tygodni. 

7 20 oroc. ·normy 

'• 

GLIWICE PAP. - Kopalnia „Makoszowy"'i 
należą.ca do Gliwickiego Zjednoczenia PrzemY" 
słu Węglowego doniosła o pobiciu rekordu Cy• 
ronia. Przodownik pracy Zieliński wykonał W. 
listopadzie br. ca 720 proc. normy. 

Delegat radziecki podkreślił, że zasada 
jednomyślności wielkich mocarstw w Ra
dzie Bezpieczeństwa nakłada na nie ol
brzymią odpowiedzialność. Prezydent 
Roosevelt w skierowanym do Generalis
simusa Stalina liście z 14 listopada 1944 
roku pisał o stałych członkach Rady jako 
o „głównych strażnikach· pokąiju", któr.zy 
winni wziąć na siebie moralne kierow
nictwo i działać jednomyślnie we wszyst
kich zagadnieniach. 

Mówca zwrócił uwagę, że gwałtowny 
atak, podjęty przez blok anglosaski prze
ciwko zasadzie jednomyślności, nie jest 
przypadkowym zjawiskiem. Stanowisko 
takie jest odzwierciedleniem walki dwóch 
kierunków w powojennym życiu między
narodowym. Jeden kierunek reprezentu
ją siły demokratyczne, na których czele 
stoi Związek Radziecki. Zasadą tego obo
zu jest międzynarodowa współpraca, któ
rej podstawa winna i może się znajdo

Bitwa o Kałgan rozpoczątal 
Armia. ludowa likwiduje ostatni punkt oporu nacjonalistów w prowincji Czahar 

wać w ONZ. 
Drugi kierunek, reprezentowany przez 

blok anglo-amerykański, opiera się na 
podważaniu międzynarodowej współpra
cy drogą nacisku i narzucania w intere
sach agresywnej polityki własnej woli po
zostałym państwom. Fakt ten odbija się 

PA1'.ŁYZ PAP. - Agencja France Presse . klej ewakuacji rządu 
donosi z Pekinu, że oddziały armii ludowej I nacjonalistycznego i 
J!rzystąpił! d_o ofensywy na Kałgan - sto·· podległych mu urzę
hcę prowmcji Czahar (~ólnocne Chiny). Bit- dów. Większoś!i mi
wa toczy się w odległosci około 50 kim. od nisterstw będzie pne 
miasta, gdzie znajdują się główne linie o- niesiona do Kantonu, 
~ronne . wojsk kuomintangowskich. który znajduje się w 

• * * pobliżu bryty jskir.l 
LOl\'DYN PAP. - Według doniesień z Szang kolonii Hong-Kong. 

haju lotnicy przybyli z rejonu Suczou opisują 
panującą tam panikę. Rząd kuomintangu zarzą Inne biura rządowe 
dził calkowitą ewakuację tego rejonu. Oficero· b~~ą hrozpromszi.oanteac~ 
wie · · łn' 1 1. . . . roznyc s u 

1 zo ierze :W~ czy I o miejsca w nielicznych chińskich, głównie w 
samolotach jak11!!1 rozporządz~li. f Cznngkingu (stoli<a 

* kuomintanRowska z 
LONDYN P~P. - Agencja Reutera dono- 1>krPs11 wojny świato 

sł z Nankinu, ze opracowano tam plan szyb- wej) I w prowinc.ii 

Plan roczny wykonano 
fłunan (południowe 
Chiny). 

Reuter komunikuie 
rÓwmez. że w ko
łach kuomintangow
łkicb bierze się po
ważnie pod uwagc: o
bronę na wyspie For 
mozie w razie ponie· 
sif'nia kieski przez ar 

l:..ódź robotnicza n1elduje 
Nasz korespondent fabryczny tlono I 

si, iż firma „Bechtold i Sł'iler" l\le
chaniczna Farbiarnia pod Zarz:,dern 
Państwowym w Łodzi, ul. 6 Sierp· 
nia Nr 65, plan swój roczny wykona
ła na dzień 1. 11. 19,18 r. 
Jednocześnie zalo11:a fabrvki zobo

wiazuje si~ do 31. 12. 19{8. r. wylrn
nać 170.000 kg, ponad plan, co sta· 
nowić będzie 124 proc. planowe.i pro· 
dukc.ii, w czym 2.000 k~. robotnic)" 
deklarują. się wykonać bezinterflSOW
uie, na rz?.CZ S.l.:&rłm ~afistwa. dla u
'IZCZerJa Konnesu Zjednorzeniowego 
~artii Robotnicz:vch. 

... * 
Nasz korespondent z Państw. Zjedn. Zakł 

i'rzem. Pończoszniczego Nr 3, Oddz. Nr 5 
donosi: „Oddział w myśl zobowiązania 
przedkongresowego wykonał plan roczny 7 

nadwyżką w dniu 30 listopada 1948 roku 
o godz. 16-tej. Plan roczny oddziału wyno
sił 1. 773.869 par pończoch l skarpet, któr' 
załoga przekroczyła o 2.000 par. "o w ••lDlie 
rlało l.775.869 ....-

Poza tym załoga zobowiązała si-: wyko· 
nać w miesiącu grudniu b. r. 160.000 par 
ponad zaprojektowany plan. 

* • • 
P. Z. P. A. T. i R.. mit' nac.ionaHstyczne 

W dniu 25 listopada odbyło się w fabryce na kontynencie chiń
naszej ogólne zebranie załogi, na którym 

1 
skim 

uchwaliliśmy następującą rezolucję: I · 
„My, pracownicy Państwowych Zakła· PARYŻ PAP. Jak 

dów Pasów, ArtY.kułów Technicznych i Ry- :fonosi z Hong-Kongu 
marskich Fabryki Nr 1 w Łodzi, świadomi 

1 
!łgencja France Pres 

dokonujących sic: przemian społeczno-gospo :;e, jeden z członków 
darczych z wiarą, że Zjednoczenie Partii komitetu centralnego 
Kla.<1y Robotniczej jest dalszym postc:pem I Kuomintan!ł"u usiłuje 
ku lepszej przyszł"ści, postanawiamy prze- nawiazać kontakt 1 

pracować niedzielę, 5 grudnia i zarobek · pr'llewodniczącym „ko 
przeznaczyć na sieroty po zamordowanych I mitetu •rewolucyjne
bylych więźniach politycznych, hitlerow· ro" marsŻałkiem Li· 
skich więzień i obozów koncentracyjnych." Czai-Sun, by zapro· 

Zaznaczam również, że plan nasz rocznv 1>onować mu wejścił' 
wynosił 180.500 kg w rozmaitych artyku· do r7.:idu nankińskiE'· 
łach. a wykonaliśmy 187.858 kg czyli 103.5 r;o. Komitet rt'wolu-
procent, już w dniu 20 listopada b. r. cyjny w Honę-Kongu 

FRANCISZEK KOWALSKI wypowiedział się za 
Aorespondent fabryczny porozumieniem z ar· 
„Głosu Robotnicze11:0" J mia ludowa 

I 

z 
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ac hasło ple anii w Gorzko • wyszl 
d~ ~rwaw~j-roz.~rawy ze siudentami badajqcym ·. zabytki nas-z:ej przeszłości 

.os~arzem w procesie _ka!l11ensk-0·gorzko- - Jestem praktykującą k.atollezką - _ Tak, pani. Znam dobrze pani głos - od· 
W-<:kun sied.zą . 'pnytłocwru, Jakby ca~a~ bar c~ladcza sądov1o1 Kwiczała. Mi'cb.a.łina, asy· powia<la świadek 
dziej _u~lnall Się pod narastając~ Cięzarem s':entką Uniwersytetu Poznańskiego.- To ja Te same pytania i odpo\\1edzi mają miejsce 
oskar~n. Znalazło. to . szczególaue wyr~ wystawiłam z kruchty z całym pietyzmem podczas obciążających ją zeznań, składa!lych 
wczorai - V: trzeci~ dntu roz~ra·wy, ~ kto· kr:i:~ż i po sfotografowaniu go, odnicslam ro przez artystę malarza z Częstochowy - Rut· 
:rym składali , zeznama 9alsi 'w:ad:kowie. mteJsce. - Swiadek potwierdza zeznania ,n- kowskiego Jana, który przytacza pytanie 

GospodY'Ild księdza - ' Izabela Duk<0wicz nych; że do zakrystii grupa wprowadzona zo Izabeli Dukowie?. 
raz Po raz prosi Sąd o udzielenie jej zezwo· stała prze organistę. Do kdędza dostać się _ Co tu robi ta kocia wiara"? 

Nr 33t> 

W kilku wierszach 
(-) Nowy koalicyjny rząd belgijski, na 

którego czele stanął ponownie Spaak, uzy
skał votum zaufania po 5-cio godzinnej bu
rzliwej eyskusji w parlamencie. belgijskim. 

* * * (-) Szef sztabu włoskich sił zbrojnych, 
gen. Marras, wyjechał we wtorek do Wa
szyngtonu. 

• • 
(-) Komitet Centrainy Węgierskiej Partii 

Pracujących powołał ministra komunikacji 
- Ernoe na zastępcę .generalnego sekretarza 
partii. lenia na zadawan '.e pyta? świadkom w tych nie mogił. Gospodyni k&iędz~ llSiłuje bezskutecznie wy 

z:vłaszcza mom:n~ach, kiedy. ostrze oskar~e: ~wiadek Mizdrach - malarz z Gdańska, dobyć z ust zeznającyc.'1 świe:<Th:ów '.nne, * * ·• 
nia ~oraz bardzieJ zwraca Się przeciwko JeJ zaJęty remontowaniem lrnścioła zecna.ie„ że oc. zyszczające ją zeznarua 1 ciągle zadaje py- (-) We wtorek podpisano w Jerozolimie 
osob1e. · gospodyni księdza wyp<;łziła studentów bru tanie· dodatkowy protokół do porozumienia w spra 
. Cor~z. jaśniej, coraz wyraźniej zarysowuje talnie z zakrystii. _ Czy pan nie pada ofiarą pomyłki? Czy wie całkowitego zawieszenia broni na tere-

Się m~ce wylęgarni oszczerc:i:ycb plotek. - Zachowała się niewłaściwie, krzyczała w to ja? nie Jerozolimy. 
W~z!s"k1e n1<;i prowadzą na. pleba.nlę w Ka kościele, wymyślając studentom od „kociej - Ta!d - padają twarde odpowiedzi - to * • • 
m1ensku, gdzie„ r~j wodzlła go~podyni ~ię- wiary"! pani! (-) W Skien Telemark rozpoczął ·się pro-
d.za. Na.wr zaJsc1a w <;iorzkowica~h, - Ja.k Dukow'cz zada ie pytanie; Czy świa<!ef: W dniu dzisiejszym nastąpi zamknięcif' ces przeciwko biskupowi Dagfinowi Zwilg-
bumerang- em - wrae.aJą do Kam-enska, bo jest pewny, że to ona tak się wyraziła, a nie przewodu sądowego poczym zabierze głos pro meyerowi, byłemu członkowi hitlerowskie) 
st.amt!ł<1 właśnie wyszło ba~lo do rozprawie- inne kobiety, które się tam modliły? kurator organizacji norweskich ąuislingowców. Bł• 
~a slę z „Jehowcami" 1 wyznawcami „ko· skup stoi pod zarzukm propagowania z am-

clw~"'~:~"·Bll-uta Gerlach - studentka z Olbrzymi wzrost prod u kc; i w zs ~;~h ~~i :;:~r:::!~h w 
1
sz::;r::::uw!1!: 

arszawy, opisując gehennę, jaką przecho- . _ . . .. j mieckiej. 
dzili "! Gorzkowi.cach, UQ<lkreśla, że jedyne, J\IOSKW A _PAP'. - Przemysł„ radziecki wzma hut:r.icza w Okręgu dniepropetrowskim wzrosła * * * 
co naibardziej zapamięt!'!a _ to jakiegoś ga be~stanme tempo produkcJl. W pierwszym o 53 proc. w porównaniu z ub. rokiem. (-) Komisja prawnicza ONZ przyj.ęła pro-
mężczyznę na motocyklu wygrażającego stu kwartale bież. roku plan produkcji wykona.no W przcmytile węglowym na w~chodnich tere- jekt konwencji w sprawie zwalczania zbrod-
dentom: w 102 proc„ w dmgim - 101 proc. w dwóch nach ZSRR 5 kombinatów w~glowych wykonało ni ludobójstwa. Projekt ten ma być przed-

Tac · k b • il' H i ' · · h t t · t k t ł na długo przed wyzna~onym terminPm plan stawiony Zgromadzeniu jeszcze na obecnej 
groby i _i~~ ';;~~ż~cz~~~1 

zw nim~~;ęnsj~~ :~:~!~,~:no 0;0~.:
1e;~elki:go::c;:0:gyo pr:~y~: 11-miesięcznego wy\lobycia węgla. Najwif2ksze sesji. 

1 1 kombinaty w zagłQbiu węglowym Donbasu .,Rta " * * rozpraw ono. socjalistycznego. 
Barbara Wolf poznaje obu oskarżonych linugoł" i ,,Woroszyłowgradugołt" zwiększyły (-) Jak donosi agencja France PreSSll!, W 

Obstów i &twierdza, że Władysław Obst wy Jeden z największych ośrodków hutniczych- wyćlobycie w<.Jgla o 21 proc. w porównaniu z Seoulu (Korea południowa) policja otrzyma-
ciągnął spod siedzącego Olgierda Puciaty ł.IagnitogorFk - osiągnął w listopadrie najwyż odpowiednim okresem ub. roku. ła rozkaz strzelania do wszystkich osób, roz 
krzesło _ co było sygnałem do rozpoczęcia sz1 w swej historii produkcje surówki i stali. W tysiącach fabryk i zakładów przemysto- dzielających ulotki wzywające do ewakua· 
bójki w restauracJi w Gorzkow:cach. Udało Z~kfady l\'[agnitogorskie wykonają do 17 grud- wych na terenie ZSRR zakończono już przedter-1 cji wojsk ameryk~ńskich. Aresztowano kil-
jej się Ukryć w piwnicy. nia. tegoroczny plan pro~Ukcyjny. Produkcja. I minowo roczny plan produkcji. kaset osób. 

Moraczewska Monika - pracowniczka Mi 
ni&terstwa Kultury i Sztuki zeznaje, że gdy 
bito Rybińską, która z przerażeniem pytała: Zasada • m • mocarstw 

•. Dlaczego mn:e bijecie"?! 
- odpoWiedz;ano wówczas Jesteś taka 
sama, jak ci którzy zjechali do Kamień 

w Radzie Bezpieczeństwa - podstawą trwa:e~o po oju na świecie 
ska •.. (Dokończenie przemówienia wlceministra Wyszvńskiego w ONZ) 

Kam:eńs.k! - oto hasło i z;:,•;ołanie któ· 
re nie schodziło z ust pastwiącego się tłumu. 

- Tam od "as już kogoś zabiJi! - tymi' 
słowami' została ,przywita.na" Maria Lemań. 
ska, s~udentka z Krakowa, gdy wjeżdża.la. sa 
moohodem do Gorzk-0wic. Oznajmił to jakiś 
mężczyzna, który vtybiegł z tłlimc.. 

oceny z góry najważniejszych zagadnień, ja- f W deklaracji 4 mocarstw, złożonej w czerw 
kie mogą znaleźć się na porządku dziennym cu 1945 roku w San Francisco, powiedzian.1 
Rady Bezpieczeństwa. „Komitet MiędzysesyJ-1 zupełnie jasno, że Rada BezpieCZ(''.'lstwa win
ny" zestawił 90 rodzajów spraw, które ma 

1

. na decydować o tym, czy rozpatr~ :2.ne przez 
rozpatrywać Rada Bezpieczeństwa. Co jednak nią zagadnienie jest sprawą procedury, czy 
nastąpi - zapytał Wyszyński, jeżeli trzeba też zasadniczą, przy czytn decyzja ma zapa
będzie zająć się 99 lub 100 sprawami? dać większością 7 głosów, wliczając w b 

1--olb zy 
ruszył wczoraj - dzięki zapałowi #i oddaniu całej załogi 

W dniu wczorajszym we wspaniale ude- - Ukończenie montażu w terminie do t I wykonał mcntaż młynów w ciągu 1 miesłą-
korowanym głównym hallu biur Eiektrowni grudnia pozwala energetyce łódzkiej, po okre ca. podczas gdy normalnie praca ta winna 
Łódzkiej, zebrała się załoga i zaproszeni go- sie suszenia i ruchu próbnego, jeszcze w i::-ru tnva.ć 1% tygodni. Robotnicy przekraczali n'łj 
ście. Byli obecni: wiceprezydent Bugajski, dniu r. b. dostarczyć nowych ilości energii bardziej śmiałe zadania, wykonujac zlecon".! 
wicewojewoda Szaniawski, przedstawiciele elekteyct:nej dla przemy~lu lódzldego. a tym im prace w terminach, ktiłre wyda.wały się 
Partii tow. tow.: Frankowski, Olejniczak. i s2.mym depemóc dG wykonania przyjętyc!J technicznie nierealn)·mi. 
Cłowacki, dyr. Centralnego Zarządu Energe- zobowiązań produkcyjnych. Franciszek Aleksanderek, mistrz-elektryk, 
tyki tow. Latur, dyr. Zjednoczenia Energe- Uwzględniając fakt, że dotychczasowe har zr.:iontował tablicę po~iarową przyr7.ądów pe 
tycznego Okręgu Warszawskiego tow., Minor- monogramy prac przewidywały ukończeni.e miarowych ko~ła w l'tągu 10 tygo~J podczas 
ski oraz dyr. Zjedn. Energ, Okr. Łódzkiego montażu w lutvm a oddanie kotła do ruchu gdy przed woJną ta.ką samą tablice dla ko
tow. Zadrzyński. w marcu 949 .roku należy stwierdzić, że ro· tła ~5 zagranicznych specjalistów montowało 

Gości powitał inż. Julian Wajnberg, dy- botnicy Elektrowni f,ódzkiej pięknie uczcili w <>1ągu jednego roku. 
rektor Elektro'\'\rni - po czym wygłosił dłuż-

jednomyślne stanowisko 5 wielkich mo
carstw. Zzsat!a ta. winna być r..adal honor-0-
wana. 

W zakończeniu przemówienia, minister Wy 
szyński oświadczył: Delegacja radziecka przy 
pisuje ~'ielkie zna.crenie cło ~oonycb wYslł
ków wszystkich wiełkich i małych 'lllU'Odów 
na rzecz rozwoju przyjaznych stosunków po
rni('dzy nimi oraz ustanowienia trwałego po
koju i bezpieczriistwa. Dlatego też deleguja 
ndzieeka uważa, że ONZ winna podjąć 
:wszystkie kroki w kieru ku rcnst:enenła mil) 
clzynarodowej !pracy. Zasada jednomyśl 
Dości stałych człenków Bady BeąJif'czeństwa 
przy podejmowaniu decyzji o charakterze nie 
oroceduralnym jest na.jważnieJszYOl wa.run• 
kiem skuteczne.i działalności ONZ w dziedt.l 
nie międzynarodowej współpracy, jej ro:?:Wo
Ju &ra.z utrzyB'.11\nia pckoju i hezpfec.-zeńsłwa. 
D~le~acia radziecka jest pnekonana, ze Ra
da Bezpit'czeństwa W)'korzysta .swoje doświad 
czenU>, nabyte w minionym okres!", dla. Rtwo 
rzenfa takich warunków, które bt:dl\ sprzyjać 
pod1>jm11waniu zgoiłn:vcb decyzji. W tvm tei 
duchu df'łe~cja radziecka wniesie swój oro
.iekt rezołudi''. 

sze przemówienie tow. dyr. Zadrzyń"ki i prz'! Kongres Zjednoczeniowy przeszło trzykrotnie Brygadom montaŻO\llJ'Ym pospieszyli z ko· 
wodniczący Rady Zakładowej Elektrowni przyspit'szając prace moniażowe. leżeńsl<'ą pomocą ri'lbotnicy innych wydzia- Ob oń~y Dennlsa iąea ·ą ?eW~Z i croc~ su 
tow Błasz k p · r , · · T w·t k A t · kt · b ga łów Elektrowni, którzy bez uszczerbku ctla · · czy · rzemaWll'B 1 rowmez pr7 o· d 0~· t 1 cza 0 omł, ory wrazt ~ ry łv. swoiei oracv C0.dziennej pr:>.cowali flc-datko- NOWY JORK PAP. - Obrońcy general-downicy pracy tow. tow. Witczak i Fortak. ą rusz ową pracowa przy mon azu m - · . . . 
W 1m

1
·eni·u ł g· d 1 f' dl · 1 h · ł . . · 1• . od, wo przy kotlf'. Pracow111cv biurowi Elektrow nego se-kret?rza ame!'yka."''!lkiej partii kom11-

uu za o. 1 a szą o iarną pracę 'I t"ow. w.ęg owy~ n;oze. s uzyc Ja ,o wzor - ni· 1· z1-,,ct..,..,c7„n 1·~ oraz ucz,.,i'owi·e Gi·mna~.i·um · • · D • - ·i · „ s du N • dobra klasy robotniczej zadeklarował tow, dama 1 po~w1ęcema się pracy Tow Stefa.n · 1 
'· nt!'r.vczneJ "'"mo<:a 7.wroell się uo ą 8.J· 

Janio. Fort
2
k, tokarz, szybko i sprawn.ie wy„ Bnere:ełvf'71""'!'l r10h:·rnvolnie 1::iofiarowali p'J wyż~?.t>g<> USA z .rrofbą o rewiz.ię prtlCesu. 

- Ukończenie montażu kotła nr. 26 naj- konywał wszellrie roboty związane z przy· moc przy wacach niefachowych. Dffinis zo!'ta.ł 11kazanv r.a rak więzienia za 
P • I • 1· .., ?.n" oftmow" T. nżenia ze~na.ń nr:r.ed mla-wior."" większej jed1 ostki Elel>trowni Łódzkiej, naJ- gotowaniem części do moPta:T.u O iego sto· racr.wri<>v nrw~ 'lWl przP.pracowa. 1 <-· · "" .., „ "nbot cl • ł t ka 1 · b d komis.;" Komn·„~u do badania. działalności wi.ększej inwestył'ji w energetyce ?:awodowej sunku do oraPv §wiadczy fakt. że mil"'O pers •u o-r.o ~m. I\ 7an :> .e prze za 1 "'I u o- .,. 

w roku U:l'i3, kctła o wydajności 80-100 t«n war.ji :r.wi<>r:r.<' niki>w przez l!S e-od:.<in ni" we Domu Partii, i c1.efoiowo na RTPD. antya.merykańskiej. 
pa.ry na r:odzin~ ma df'cyduiace 7.Dar.zenk 

1 

r1'ciał ocle,i:'.ć o<l tokarni w n?io:rorc:>tHvm okrl' En„rgetvcv łórl?cv chlnbnie wvkona.li pr1y · 1 Obrońcy stwi<>rdzaią, że · sąlł, ol!'łaszając 
dla sytuacji energetv<'=ej Łoclx.i i okręgu - sie robót mooh•żowycb. Ob. Stf'fa„ Kuczkow iete zobowi:iz:s..,ie i pięknie uczcili Kongre~ w:vrok. PO"arl be:r.'Jr:•wni.e komi~.ię, która na 
mówił 'dyr. Zadrzvfo:ki. ~Id. brvP:<idziRt::i. brvf'::idv remnntu niR?:tów 7;„,.i„„,„7..,~;""'" r»!'"•vJ„, J..:n"~t.vt.11 l'.ł0 St:>nów Z.~~nol'zonych. 
ewe w ·- lfi*S* .„ --W. Ażajew 6) 

eko od Mos 
Napastnicze niemieckie dywizje w dal 

szym ciągu wypierały nasze wojska. 
Artykuł wstępny, nawoływał armię i 
naród do walki o każdą piędź ziemi, 
do niszczenia wszystkiego w pozostawio
nych miastach i wsiach. 

Przez cały dzień inżynierowie wgłębiali 
się w materiały planu. Pomagał im• Grub
ski - były główny inżynier, ierlen z twfir
ców planu. Był to mały człowiek o pta
siej twarzy o gołej brązowe; c.zasYce. 
który trzymał się uważnie, z jakąś nadętą 
dostojnością. 

- Co mogę? - zapytał, gdy zjawił się 
po tym jak był czterokrotnie wezw'lny 
- Jestem o~romnie zajęty i przy~z dlem 
tylko dlatego. że s'lanowna osoba w bino
klach siłą oderwała mnie od bardzo pil· 
nej sprawy. To ogromnie nalegająca o
sóbka. 

sprawy zaczniecie mi przekazywać nie za 
rok, a chyba jutro. 

- Zacznę zdawać wtedy, kiedy otrzv
mam rozkaz od mojego naczelnika buCło
wy. Jeśli on rozkaże mogę zacząć nowet 
iutro. Nawet dzisiaj. Nawet za gorfainę 
Będę rad przekazać komuś to niełatwe za
danie. 

Aleksy spojrzał na wąską twarz in7y
ni.era, na j~go cienką szyję z dużą grdyką 
słuchał nieskładnej mowy - i w nirn za
częło się podnosić rozdrażnienie. Or's7t><ił 
do okna - na rzece bez końca przesuwa
ły się łorlzie, kutry, a pośrodku ważnie 
płynął duży okręt. 

- Na początek proszę niewiele: pomoz
cie nam zrozumieć techniczną koncepcję 
budowy - kontynuował Beridze. 

- Zgadzam się pomóc, proszę bardzo 
Będę tu za godzinę„ gdyż muszę zakończyć 
sprawę, którą uważam za bardzo pilną 

- Najpilniejszą sprawą w tej chwili -r- Przyszedł punktualnie po godzinie Grub 
jest wprowadzenie nas w sedno sprawy ski opowiadał płynnie, uciekał się do po
- odpowieriział Beridze. pularnych albo też do specjalnych i skc;m-

- Nic o tym nie wiem. - Cienkie war- plikowanych sformułowań. Umiał na pa-
gi Grubskiego ironicznie się skrzywiły. 

1 
mięć dziesięciometrowy plan i szybko od

Jeżeli pozwolicie, to w sprawa.eh których najdywał potrzehn€ mu arku~e z wvkre
wam jeszcze nie prze\rnzałem, będę się sami lub tablicami. Budowa wed u~ je
trzymał mojego punktu widzenia. go wyjaśnień obli""-ona bvł:i bezaoelacyj-

- Czv to ma iaki<>ć: 7n:iczP.nie. Wszak nie na trzv },gł.la 

i Ai::SS: ii 

Nafta z wv'>ny Taisin nowinna przvhyć 
na kontyrient do rafinerii miasta Nowinsk 
- naikrótszą drogą przez rurociag - w 
tym tkwił sens całej budowy. Należv uni
kać trudneJo przewożeni'ł l":O morslric:-i i 
rzecznych drogach, a także przele~ania 
tego czarnPqo złota z morskich okręt.ów na 
rzeczne. Zimą drogi zamarzały, pr7ywóz 
nafty z wvrny ustawał. W cią~u dłus:iej 
>:imv na 'Tajsinie zbierały się o~romne ilo
ści tej naftv. Zale~ność od zimy. od tran· 
sryortu, paraliż0wała wydobywanie paliwa 
Taisin mógł dawać o wiele więcei nafty 
'łniżeli udawało się wywozić drogami wod 
nymi. Rurocią~ obni?.ał koszt paliwa, da
wał możno~ć uniknięcia dużych strat pow
stałych naskutek p!zewo~enia, a co naj
ważnieis?e umożliwiał rostarczanie h~z 
nrwrwy w cią;u całego roku paliwa do fa
bryk. 

Grubski uporczywie podkreślał trudno
śC'i budowy Wielometrowa trasa prowa
dziła przez dzikie miejsca w taidze. upstrzo 
ne rzędami wvsokirh pa;órków i wodny
mi przegrodami. Po raz pierwszy wy
padło budować rurociąg w okresie bar· 
dzo krótkiego lata i bardzo rlłn~iei zi mv 
z buranami, śnieżnymi zasTJami przv pięć
dziesięciostopniowym mrozie: nie można 
było wobec tego nawet skorzystać z czy
jegoś doświadczenia Zimowe miesiace, 
według Grubskiego, w ogóle nie wchodzi· 
ły w rachubę, ponieważ specjaliści cudrn
zie.rm:cy w swoich wielotomowych pra
cach kateirnrvcznie zabraniali układania 

,ssawaw a 
rurociągu w zimie. Niektóre skompliko
wane kwestie techniczne, pozostawały rów 
<ież nier0związane . 'Wojna przyniosła wie
le · trudności. skomplikowała sytuację. Ko 
riiecznym jest rozwożenie rur i materia~ 
łów wzdłuż trasy, a nie ma dróg i budo
wa ich pochłonie dużo czasu i sił. Na
"tępnie muszą być prowadzone wymaga
iące olhrzvmiego trudu prace, ziemne, a 
bra'.~ sił roboczych - i skąd je wziąć? Jak 
"T10Żna liczyć na całkowite ułożenie ruro
ciągu, je~li rury i sorzet nie nadeszły jesz
cze w całości i niewiadomo czv mnżna li
czyć na to, że będą nadesłane? Personel 
iest marny, pracować z nim jest niemożli
wo~cią. a na inny nariziei nie ma. 

Utyskiwaniom Grubskiego zdawało się 
nie będzie końca. Kiedy jednakże zamilkł, 
Beridze powiedział z ironią: 

- Ta.k zadanie niełatwe, trudności wie
le. Za wasze dokładrie sprawozdanie, bar 
dzo wam dziękuję. Ale nie opowiedzie
liście nam najgłówniejszego: jak została 
przebudowana techniczna koncepcja pro
jektu w związku z nowym postanowieniem 
rządu. 'Termin budowy rurociagu został 
skrócony z trzech do jednego roku. Pro
szę was o naświetlenie tej sprawy. 

- Pytanie to zostało przez nas poru
szone w raporcie złożonym w głównym 
znrządzie Myślałem, że jesteście z tym 
obznajmieni. Posiadam odpis, możecie 
się z r,iim zapoznaf> 

'1. c. n. 
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Kto· najlepiej płaci 
podatki Rosną 

uG Ł O S C H Ł O P S K r' 

potrzeby kulturalne • WSI 
Współzawodnictwo spłacania podatków 

~rzez poszczególne powiaty przybiera na 
sile. 

\V wypłacaniu podatku gruntowego w 
zbożu do dnia 20 listopada br. przoduje 
powiat Łowicz mający 72, 7 procent zebra 
nych sum. Drugie miejsce zajmują Skier
niewice, trzecie - Kutno, 4 i 5 Łódź oraz 
Brzeziny. Ostatnie miejsca zajmują po
wiaty Piotrków, Radomsko i Końskie. 

Wielka pomoc Państwa w upowszechnianiu kultury i oświaty. 
Kultura i sztuka narzędziem walki o nową socjalistyczną wieś polską 

(Rozmowa z ministrem Kultury i Sztuki ob. Stefanem Dybowskim) 

- Na czoło w wypłatach podatku grunto
wego w gotówce wysunęła się Łęczyca 
uzyskując 105,1 procent wpływów. Z ko
lei idą Piotrków, Łódź, Łowicz i Łask. Na 
szarym końcu znalazły się powiaty Opocz
no, Rawa Mazowiecka. Końskie. 

Wreszcie w wpłatach na FOR przodują 
Skierniewice mając 93,7 pr0cent wpły
wów, następnie Łowicz, Piotrków, Wieluń 
i Kutno. Ostatnie miejsca zajmują Rawa 
Mazowiecka, Opoczno i Łask. 

Ośrodki maszynowe 
w Kutnowskim 

Ilość maszyn w ośrodkach maszyno

„W największym upośledzeniu kultu
ralnym żyją dziś w Polsce wielomiliono
we masy b .edoty wiejskiej, małorolne
go i czę:;ciowo średniorolnego chłopstwa. 
Uposleazenie to jest nie tyJrn wynikiem 
wiekowego zacofania i prymitywizmu 
chlopskiej gospodarki rolnej, lecz prze
de wszystkim niedbałości o byt i kul· 
turę mas chłopskich ze strony rządów 
obszarniczo-kapitalistycznych, które że
ro·vały na krzywdzie m3.lorolnego chło
pa polskiego. Państwo ludowe musi na
prawić tę krzywdę i to upośledzenie kul
turalne wsi, ponieważ są one najwięk
szym hamulcem w szybkiej przebudowie 
Polski". 

(Z przemówienia Prezydenta Rzeczy
pospolitej Polskiej Bolesława Bieruta, 
wyg!oszonego w dniu otwarcia jesiennej 
sesji sejmowej). 

wych w powiecie kutnowskim stale się I !<~ster .K~ltury i Szt~~ ob, _Stefan Dy
zwiększa. Obecnie trzy stacje maszynowe b~wski udzie~ przedstawicielowi prasy wy. 
pierwszej kategorii i cztery stacje maszy- wrndu, w ~tory~ zob.razował dotyc?cz~c; 

. . . . . . . we prace i zamlerzema rządu w dziedzrme 
n?'~e drugie] kate~oru pos1ada1ą 15 siew- upowszechnienia kultury na wsi. 
mkow, 8 lokomobil, 3 traktory, 5 moto- _ Odrobienie wiekowych zaniedbań 
rów spalinowych do młocarń, 9 młockar- oświatowych i kulturalnych wsi jest naszą 
ni, oraz wiele innego drobnego sprzętu wielką troską - mówił ob. Minister. W 
rolniczego. pierwszym okresie tworzenia Polski Lud'>-

wej, odbudowa naszego życia gospodarcze
go pochłaniała wszystkie nasze siły. Ale i 
w tym pierwszym okresie nie :i:aniedb~'Wa· 
1iśmy spraw upowszechnienia kultury na 
wsi. 
Dzięki dokonanej pracy posiadamy już 

obecnie 1.049 bibliotek samorządowych, li· 
czących 2.590.000 tumów, podczas gdy 
przed wojną było w bibliotekach gminnych 
1.700.000 tomów. Do końca 1949 r. liczba 
bibliotek poJniesie się" do 3. 700 z 3 i pó: 
mil. tomów, co da nam przeciętnie jedną 
książkę na 5 mieszkańców wsi, podczas, 
gdy przed wojną jedna książka przypadała 
na 33 mieszkańców wsi. 
Dużą wagę rząd przywiązuje również do 

radiofonizacji wsi. W roku bież. zainstalo
wano na wsi 110 tysięcy głośników radio
wych, a w roku następnym przewiduje się 

założenie dalszych 150 tysięcy głofmików, 
co da nam 5 tysięcy zradiofonizowanych 
wsi. 

Dostarczenie odpowiec!nich filców dla 
wsi, stanowi osobny wielki problem. Zmie
rzając do umasowienia tej akcji, w roku 
przyszłym rozpoczynamy produkcję no
wych wąskotaśmowych aparatów kino
wych, co ~woli nam pod koniec 1955 r. na 
zorganizowanie kina w każdej gminie. 

Obserwujemy obecnie na wsi coraz więk-

Osiągnięcia przodowników pracy w rolnictwie 
W dniu 3 grudnia br. odbędzie się w Warszawie wielki zjazd przodowników l ka, pow. Augustyn, woj. białostockie, za

praC'.\', którzy osiągnęli najlepsze wyniki w tegorocznej akcji współzawodnictwa inicjował akcję likwidacji odłogów w swo 
pracy w rolnictwie. jej gromadzie. Sam zlikwidował wszyst

W przededniu zjazdu podajemy sylwetki przodowniczych postaci ruchu współ- kie odłogi we własnym 5,-hektarowym 
znwodnictwa pracy na wsi. gospodarstwie. Swieci przykładem i przo-

szy wzrost potrzeb kulturalnych. Wieś ma 
ło i średniorolnych chłopów dobrze zrozu
miała, jak potężnym narzędziem Jest kul
tura w prowadzonej przez nią walce prze
ciw kapitalistom wiejskim, ośrodkom re
ak~ji i wstecznictwa duchowego. 

Rom.rijaJący się system burs i stypen.„ 
diów pozwoli chłopom małorolnym na bar
dziej masowe keztalcenie dzieci. Liczba 
swietlic, wynoazących obecnie ok. 19.000 z 
223 tys . uczestników wzrośnie w roku 1955 
do liczby 25.000 z 279 tys. uczestruków. 
WybuduJismy w tym czasie 200 wzorowych 
domów kultury k"JSztem półtora miliarda 
zł., a na wyposażenie 24 tys. wiejskich do
mów kultury wydamy w tym czasie 1 mi
liard 380 milionów zł. 

Swietlice wiejskie, domy kultury 1 ea.ły 
ruch amatorski winny być szkołą wycho
wania obywatel.Ekiego w duchu Polski drl· 
siejszej, w duchu przemian, do których Pol 
ska idzie, w duchu prawdziwej przyjaźni ze 
Związkiem Radzieckim. 

- Dalsze drogi rozwoju „kultury" wiej
skiej", to przede wszystkim zniesienie 
sztucznych granic i różnic kulturalnych mię 
dzy wsią, a miastem, wciąganie wsi w orbi· 
tę oddziaływania kultury ogólnonarodowej. 
pobudzenie klasowych sił twórczych w celu 
włączenia jej wkladu w ogólny dorobek kul 
turalny narodu. Pogłębiający się we wspól 
nej walce sojusz robotniczo-chłopski znaj
dzie niewątpliwie swe odbicie w twórczości 
kulturalnej na wsi. Kultura i sztuka sta
ną się ważnym narzędziem walki o nową., 

socjalistyczną wieś polską. zakończył 
rozmowę Minister. , •. , , , • 

Nowe bloki nasienne WILKOWSKA ANNA z gromady i gmi-1 da Struża, gmina Frojce, pow. 1 woj. łódz- duje w spłatach na FOR i podatek grun
ny Dywity, województwa olsztyńskiego, kie, zasługuje · na szczególne wyróżnienie towy. 
której mąż zmarł na skutek prześladowań za pracę na odcinku sadownictwa i w pra MALISZEWSKI JÓZEF - gromada w czasie jesiennej akcji siewnej wAr6d 
niemieckich, jest przodownicą koła gospo- cach organizacyjnych koła gromadzkiego Kokoszowy, poczta Starogard, woj. gdań- rolników powiatu łaskiego rozprowadzono 
dyń ZSCh. Zorganizowała i prowadzi w ZSCh. Posiada 8-hektarowe gospodar- skie. Jest to drobny rolnik, który dzięki 
~wo.Jej wsi zespół wychowu drobiu. Wła- stwo, które sam prowadzi. starannej uprawie i nawożeniu otrzymał 1200 kwintali :!yta kwalifikowanego, 
@nymi siłami, przy pomocy czworga nie- SZYLDEK WŁADYSŁA w _ gromada ~soką wyda.jność ziarna m. in. 22 q żyta tym 700 kwintali oryginałtL W tymże cza
letnich dzieci -prowadzi wzorowo. 12-h.ek- Baczał Górny, gmina Skołyszyn, pow. Ja- 1 24 q pszenicy z 1 ha. sie zorganizowano 4 bloki nasienne wl! 

t~rowe gospodarstwo. 5 ha zieffil obsiała sło, woj. rzeszowskie, posiada 2-hektaro- KIELIN JÓZEF - gromada Magier6w, wsiach Buczek, Czestków, Luciejów ł 
ziarnem. selekcyjnym, wykonując_ sama we gospodarstwo, które prowadzi wzoro- gmina Zborów, pow. Busko, woj. kielec- Brodni. 
wszystkie pra~e w polu. V! .uprawie l~u wo._ Własnymi. siłam~ dokonał w gospodar kie. Własnym nakładem pracy odbudo- Pszenicy kwalifikowanej rozprowadz°"' 
otrzymała na~lepsze wyn1k1 w powiecie stwte wszelkich niezbędnych ulepszeń, wał swoje małorolne gospodarstwo i posta 
(30 q słomy lnianej z 1. ha). Obok pr~cy na czym dał przykład innym sąsiadom do pra wił je na wysokim poziomie, c-o zachę- no 400 kwintali i utworzono szereg bl°"' 
własnym gospodars.twie i na .t~reme kół cy nad podniesieniem gospodarstwa. ciło sąsiadów do pra'Cy nad podniesienięm kó'W nasiennych w gminie Dłutów, Bąk~ 
gospodyń ZSCh bierze rówmez czynny JUREWICZ JÓZEF - gromada Jurzdy poziomu gospod:irstw. wic-e i Dłutówek. 
udział ~' pracach branżowych. ~--.... ------------------,,_,_,....., _____ · __ ...., __ ..,._,,._,,_,..,......,._..,. ...................................................... _.. ................................... """" ..... ....,....., ...... ....,~~ 

POPRAWSKI STANISŁAW z gromady Poradnik hodowcą 
Bonikowo, gmina i powiat Kościan, woj. 
poznańskie, dostał ziemię z reformy rol
nej. Dzięki niemu w gromadzie wybudo
wano własnym wysiłkiem 12 gnojowni, a 
9 naprawiono. Z jego inicjatywy założono 
40 stosów ·kompostowych i pogłębiono 6 
obór. We wlasnym gospodarstwie ob. Po
prawski zbudował sam 3 silosy, uporząd
kował gnojownię oraz obsiał ziemię zbo
żem selekcyjnym. Z jego wreszcie inicja
tywy założono w gromadzie blok nasien
ny, koło gromadzkie ZSCh, dzieciniec oraz 
8wietlicę. Jest aktywistą PPR. 

.WASKO FRANCISZEK, gromada Wę
grzyce Nr 41 (przyczółek Sudół) w woj. 
krakowskim, jest inicjatorem akcji współ 
zawodnictwa w swojej gromadzie. Własną 
pracą przyczynił się do masowego upo
rządkowania nawozów gospodarskich, z 
jego także inicjatywy przeprowadzono 
elektryfikację wsi i budowę drogi o trwa 
lej nawierzchni. 

FRYDRYCH STANISŁAW - groma-

. Porad„ prau1ne 

Wewnętrzne choroby ·wymienia 
Choroby wewnętrzne wymienia są I nie mleka zawiera ser lub serowate gru-

schorzeniami masy ~ruczołowej, która zełki. Krowie 11rzy zdajaniu sprawill się 
przestała pracować wskutek zmiany tern- ból. Najczęściej występuje u krów wyso
peratury, silnego nabrzmienia produkowa- komlecznych lub po ocieleniu źle zdojo
nym mlekiem przy niezdojeniu jego, lub nych. 
wreszcie wskutek działania pewnych bak- Przyczyna: dzięki niedokładnej pracy 
terii z grupy paciorkowców lub gronkcw- dojarza, po ostatrµm doju w wymieniu po 
ców. Zależnie od przyczyn, rozróżnia.my zostało jeszcze ml~ko. Również moźe się 
c.horopy wymienia wewnętrzne niezakaź- zdarzyć u krów po ocieleniu, źe praca do
ne, niebakteryjne - lżejsze oraz za1rn~ne, jarza była dobra, a mimo to pewna ilość 
wywołane prz&z bakterie cięższe. mleka w masie gruczołowej pozostała. 

CHOROBY WYMIENIA WEWNĘTRZ~E 
LŻEJSZE: 

Zapalenie wymienia, objawy: wymię 
krowy staje się bolesne, gorące, czerwone, 
obrzmiałe, twarde. Wielkość wymienia 
znacznie powiększona, nie~dnokrotnie 
rczdc:ta do olbrzymich rozmiarów. Zd:ija-

Wreszcie są pewne krowy, które mają 
specjalną skłonność do zapalenia wymie
nia, jeżeli choć parę kropel mleka w wy
mieniu zostanie. Pozostałe w masie gru
czołowej mleko specjalnie w systemie ~a
nalików mlecznych pod wpływem tempe
ra tury ciała ulega rozkładowi, wydziela
jąc gruzełkowate twory sera z białka i cu 

kru mlecznego. Powstaje przytym wyzsza 
niż normalnie temperatura wymienia, do
pływająca krew do masy gruczołowej przy 
wożąc składniki pokarmowe powoduje 
dalsze tworzenie się mleka, które też ule
ga rozkładowi. Wymię uzyskuje coraz wyt 
szą temperaturę, nabrzmiewa, staje sią 

przekrwione, bolesne. Gdyby nie leczyć, 
skończyłoby się zepsuciem jednej lub 
wszystkich ćwiartek, gdy,ż masa gruczolo· 
wa w k011cu przestanie pracować. 

Leczenie: poleg~ przede wszystkim na 
ograniczeniu ilości składników pokarmo
wycł)., z których mogłoby się tworzyć dal 
sze mleko, a które dowożone są przez 
krew. Niektórym krowom bardziej mlecz
nym lub bezpośrednio po ocieleniu będzie 
my musieli odjąć nawet zupełnie paszę, 
do wyleczenia zostawić je tylko na sło
mie. Słabszym mlecznicom wystarcza od
jąć paszę treściwą . 

Mleko wytworzone jut przez masę gru-

w Sprawl·e podatku gruntowego za rok 1947 czołową, należy często i dokładnie zdajać, 
. j~~~~j~:!dz~ó~~b~~~o~ro~~· ~ŻÓ~wi~~z~; 

W „Głosie Chłopskim" bardzo dużo l Może rzeczywiście tak powinno się I po dniu 1 września 1947 r., to podany w przed każdym dojem, należy stosować 
miejsca poświęca się sprawom podatku płacić podatek - nie wiem. Ale wydaje liście sposób załatwienia przez Zarząd okłady chłodzące np. zimna woda z solą. 
~towego. Dlatego prosiłb m bardzo 

0 
mi się~ że to tak wygląda, jakby „dook~- G~iny jest zgodny z _ustawą. ~e~li nato- Po każdym doju należy stosować jakiekol 

. . . . ~ la WoJtek". Żeby znowu w 1949 roku me miast Obywatel wpłacił w terminie wska- wiek wcieranie chłodzące np. olejkiem 
wyświetleme mi następuJąceJ sprawy. powiedzieli w gminie, źe moje sześć tysię- zanym w nakazie płatniczym i pomimo te- kamforowym; nie wolno stosować przy za 

. P~datek_ gr':lntowy ~a. rok 1947 uiściłem cy złotych przenieśli na rok 1950 i żebym go Zarząd Gminy polecił zapłacić zaległy paleniu wymienia maści tłustych, na smal 
p1cmędzrm w wysokosci 6 tys. złotych , tak znów nie musiał płacić. Proszę więc o ła- podatek gruntowy w zbożu, to postępowa- cu lub wazelinie, które zalepiłyby pory 
jak się należało. Zbożem nie mogłem za- skawe wyjaśnienie mi, jak to wszystko ma nie takie jako niezgodne z ustawą i wyda- skóry i wywołały tym zwiększenie tem-
płacić, bo go nie miałem. W tym roku wyglądać. nymi przepisami wykonawczymi podlega peratury wymienia. Przy zapaleniu _, 
uiściłem również podatek gruntowy co ' T. W. zaskarżeniu do Powiatowego Pełnomocni- wym~ę trzeba ochłodzić. ..., ' 
do grosza. Tymczasem okazało się, że nie z gm. Doleck, pow. Skierniewice ka Rządowego do spraw podatku grunto-
całkiem i kazali mi w gminie zapłacić za wego w Skierniewicach, którego biuro Trzeba w wypadku zapalenia wymienia: 
Hl47 rok trzy metry żyta . Mam kwit, · źe OD REDAKCJI: znajduje się w ·gmachu Wydziału Powiato 1) odjąć paszę, 
zapłaciłem, więc pytam się - jak to jest? Niestety w liście swym Obywatel nie wego. 2) często (5 razy dziennie) i dobrze wy-
Powiedzieli mi ta~: , Te pieniądze (6 ty~. podał kiedy dokonał wpłaty na podatek Powyższe wyjaśnienie dotyczy tylko te- dajać, 
złotych) co zapł~c1łes w 1947 roku, zali- gruntowy za rok 1947. O ile zatym Oby- go gospodarstwa rolnego którego rz _ 3) przed dojem pół godziny chłodzić 
czone będą dQp1ero na rok. 1949. Wobec watel wpłacił kwotę 6 tys. złotych po ter- . . ' . . . P Y wymię okładami, 
tego (biorąc. po dwa tysiące złotych) mu- minie, t. j. po dniu l'i września 1947 r . chodowosc przekracza 40 kwmtah zyta, w 4) po doju chłodzić wymię wcieranfa-
sisz zapłacić za 1947 rok trzy metry zboża. względnie zaległy podatek za rok 1946 stosunku rocznym. •mi, -:=. nie wolno tłustvmi maściami. 
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Q bserwując pro~adzoną obecnie przez I u • 
:t~?~:~~s~~;~~~::ir ;:~~:.~l:~;a;~~~~ ,· c I e c z k a p r z e d p o r o z u m 1 e n i e m 
i me dopusc1c do porozumienia w zasadni-

~~;c~Y~~f aj:c~nf1!~~~~~~~~:n:c~o~~~~f; lmperłal ści sztuczn e stwarzają atmosfere n epokoju 
nuędzyn~rodowe, _a z ?hwilą kiedy° powstaje Jak rozwiqzać węzeł berliński"? 
szansa ~eh. rozw~zama, torpedują możliwe . . . . " . -
porozunueme, usiłując przekształcić każdą P?n1zszy ~(tykuł znaneso pubheysty radzl'.11ck1ego W. l\udriawcewa zawiera 
sporną kwestię w węzeł nierozwiazalnyeh w~łkllwą a!'la.llię t, .zw. problemu berlińskiego, ukazując na faktach istotne cele, do 
sprzeczności. · ktorycb zm1eru. pobtyka mocarstw zachodnich. 
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prestiżu; jeśli mocarstwa zachodnie pójdą na 
ustępstwa wobec Związku Radzieckiego w 
sprawie uregulowania problemu berlińskie
go, to - jak twierdzą dyplomaci angielsko-: 
francusko-amerykańscy - stracą one autory 
tet w oczach całego świata. Odkąd to kroki 
zmierzające do pokoju podważają autorytet 
wieL1<:ich mocarstw? W oczach narodów auto
rytet zachowa to mocarstwo, które dowiedzie 
czynem, ie walczy o pokój i bezpieczeństwo 
międzynarodowe . 

~- SZTUCZNY PROBLEM 

Najlepszym przykładem podobnej polityki 
Jest t. zw. problem berl!dski. Wiadomo 

dziś powszechnie, że problem ten został stwo 
rzony sducznie. 

Przypomnijmy sobie maj 1946 roku. T. zw. 
problem berli(1ski wówczas jeszcze nie ist
n~ał. Zjawi~ się on dopiero po 16 czerwca, 
kiedy w Niemczech Zachodnich przeprowa
dzono sepal'atystycz11ą reformę walutowa .• 
Nie Związek Radziecki przeprowadził tę re'.. 
f~rmę. Przeprowadziły ją USĄ, Anglia i :fran 
CJa, wbrew wyraźnie sformułowanej opinii 
Z_wiązku Radzieckiego. Przed reformą ist
n1_ała. we. wszystkich strefach okupacyjnych 
N~emiec_ Jednolita waluta. Po wprowadzeniu 
OC1I'ębneJ reformy powstało niebezpieczeń
stwo, że zdeprec.ionowana na Zachodzie wa
luta popłynie olbrzymim lltrumieniem n•l 
Wschód, podważając gospodarkę radzieckiej 
strefy okupacyjnej. W takich warunkach ra
dziecka administracja wojskowa zmuszona 
była podją~ kroki w celu niedopuszczenia zde 
precjonowanych banknotów do swej strefy. · 

Nie idzie zresztą o prestiż. Idzie o to, że wę 

sĘiego. Prasa mocarstw zachodnich zaczeła nic nie wyszło. Związek Radziecki 'odmówił zeł berliński został zawiązany sztucznie, aby 

na.w~t przekonywać czytelników, żę jei;t na- udziału w przedsięw;!ięciu, podważającym wykorzystać go w celach a.gresywnych. Przy 

dzleJa na porozumienie. Wreszcie porozumie- zasady ONZ. Nalega.ł on na czterostronne ro- akompaniamencie wrzawy o „blokadzie" ber 

nie ()Siągnitłto. Wynikiem porozumienia była kov;ania na zasadzie jasnej i uzgodnionej dy- lińskiej przekształca się Europa zachodnia w 

dyrektywa czterech mocarstw dla dowódców rektywy z 30 sierpnia. bazę wojenną USA. Wrzawą tą usiłuje się 

stref okupacyjnych z dnia 30 sierpnia. W Ber A później wypadki rozwijały się jak w ka- usprawiedliwić przyspieszenie rozmowy o 

linie miała być wprowadzona jednolita walu- lejdoskopie. Bramuglia w imieniu , .państw pakcie atlantyckim. W mętnej wodzie !c1twiej 

ta strefy radzieckiej. ograniczenia trnnsport1 neutralnych" znalazł formułę nieoficjalnegCI łowić ryby. 
we miały być zniesione. Wydawało się, że porozumienia z przedstawicielem ZSRR Wy- Ci, którzy tworzyli węzeł berliński , nie dą

węzel może być rozwiązany. Pozostało tylko szyńskim. Mocarstwa zachodnie, które po- żą do porozumienia. Uciekają oni od niego, 

omówić na miejscu ralizację osiągniętego po- czątkowo dały swą z~odę, udały potem. Żt! ponieważ porozumienie ze Związkiem Ra

roznmienia.. takiego porozumienia w ogóle nie było. Na- dzieckim pozbawia racji bytu i czyni bezsen-

.Jednak~e mocarstwa. zachodnie odmówiły stępnie wyk;i;;ali inici:;itywc Trygve Lie i sowną politykę agresywną kół rządzących 

porozumienia. Konferencje dowódców str~f Evatt. Związek Rad7.iecki potwierdził raz je- mocarstw anglosaskich. 

zostały zerwane tylko po to, jak się okazuje, szcze swoje stanowisko w sprawie koniecz- Czy możliwe jest zatem takie porozumie-

aby wbrew statutowi ONZ i wbrew poprzed- ności czterostronnego rozwiązania problemu nie? 
nim porozumieniom przekazać sprawę berlii'1 berlińskiego. Mocarstwa zachodnie odrzuciły Jest ono możliwe. jeżeli, podobnie jak Zwią 

ską do Rady Bezpieczeństwa? W jakim celu? propoz:rci-ę Trygve Lic i Evatta. a ich prasa zek Radziecki, stanie się na. stanowisku ln

Czyżby dla nowego porozumienia? Nie. Zro- zaczęła sie nawet obarzać z powodu tej „nie- teresów :p,okoju i bezpieczeństwa. Podstawa 

biono to tylko po to, aby jes:.::cie dalej ode.isć proszonej„ inic.ia1ywy. I dla takiego porozumienia już istnieje. Jest nią 

od mcżllwości porozutnłenia„ dwukrotnie Już dyrektywa z dnia 30 sierpnia. Jednakże, aby 

osiąg-niętego. J,OW!ENJE RYB W MF:-'l'NEJ WODZIE na tym fundamencie wznieść gmach porozu-

,Jak wiadomo. z bezprawnego postawienia U cieczka przed porozumieniem trwa na- mienia, trzeba. do tego porozumienia. dążyć. 

sprawy b~rli11skiej w Radzie Bezpieczeństwa dal... Jako motyw wysuwa się kwestię a nie uciekać od niei:-o. 

Jedhakże odrębna reforma walutowa w 
strefach zachodnich była tylko _początkiem 
zawiązywania węzła berlińskiego. Węzeł ten 
można było łatwo rozwiązać. WProwadzając 
jednolitą walutę dla całych Niemiec na pod
stawie porozumienia czter<?ch mocarstw. Jed
nakże, zamiast osiągnąć takie porozumienie, 
USA, Anglia i Francja dok9nały drugiego 
kroku. Wbrew pierwotnej obietnicy w pro -
wadziły one odrębną walutę - markę „B·' 
również w zachodnich sektorach Berlina. 
Wprowadzenie marki „B" w zachodnich se·· 
ktorach Berlina bylo świadomym ciosem, wy 
mierzonym gospodarce centralnego miasta 
Niemiec i jego ludności. 
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Przegląd prasy radzieckief 

Nacjonalizacia po labourzystowsku 

CELOWA WRZAWA 

Sektory zachodnie ..J3erlina zostały sztucz
nie odcięte od radzieckich sektorów mia 

sta i. od naturalnych peryferii gospodarczych 
:Berlina - radzieckiej strefy •~upacyjnej . 
Ze strony mocarstw zachodnich nie było t-:i 
niczym innym jak otiruiaowaniem samoblo
kady w celach podejrianych i jawnie pro
wokę.cyjnych. Równocześnie politycy USA, 
Anglii i Francji podnieśli wrza;ve wokół ra
dzieckiej rzekomej „blokady" Berlina, czyli 
jak mowi przysłowie, wywrócono kota dJ 
góry nogami. 
Równocześnie z wrzawą o „blokadzie" pod 

niesiono również wrzawę wokół „mostu po
wietrzneg-o". Zachłystując się z zachwytu pra 
sa mocarstw zachodnich donosi o sukcesach 
zaopatrywania drogą powietrzną . zachodnich 
sektorów Berlina. W rzeczywistości „most po 
wietrzny" wykorzystywany jest raczej dla 
wywozu urządzeń fabrycznych z zachodnich 
sektorów Berlina i budowania po cichutku 
lotnisk wojskowych. Czyż nie jest jasne, że 
wrzawa wokół „blokady" Berlina i „mostu 
powietrznego' jest częścią kampanii. ma,iącr>j 

na celu wzniecanie psychozy wojennej. któ
rą militarystyczne koła USA chcą odurzyć 

naród amerykański. 

ST8ACH PRZED POROZUMIENIEM 

W propagandzie i w praktyce angielsko
amerykańsko~francuskiej koła rządzące 

czynią wszystko, aby przekonać opinię pu
bliczną o „nierozwiązalności" problemu ber
liliskiego. Do Anglii wysyła się .bombowc0. 
am ;ykańskie. Ludności Europy ZachodnieJ 
\J~a się myśl, że sytuacja w Berlinie pro
wadzi do wojny, ale narody nie chcą wojny. 
I oto do Moskwy udają się przedstawiciele 
USA, Anglii i Franc.ii w celu przeprowadze
nia ro~m:Jw o itregu!owaniu problemu berlil'l 

Jak wiadomo, rz.ąd labourzystowski z wiei 
ką pompą wniósł n:edawnu w Izbie Gmin 
projekt ustawy o na.cfonal!.zadi hutn~-wa 
w Wbelki'ej Brył.a,nil. W artykule P. t. „Na
cjonalizacja po labourzystow5ku" , zamieszczo 
nym n3 łamach gazety „Trud" Dworkin, 
komentując ten projekt mitawy, stwierdza. 
że p r;ew'.duie on stw•cnen:e „Korporacji 
HutniCT.ej Wielkiej Bryt.an.ij " , która obejrnif' 

zaldewie 107 frrm z ogólnej liczby 2,300, 
czyli znikomą ilośc przeclsi~biorstw hutnl
czych. Dworkin stwie1·d.z.a, że wl <: śc.tciele 107 
,,podlegających nacjcn;ilizacji" firm otny
mają odszkodowan!_e. które dwukrotnie pn:P 
wyższy pierwotną wartość a.kcii tych przed 
siębiorstw i będzie równe kh cenie ryn
kowej. 

Ten projekt u~tawy je~t nadzw;rcz<1.i wy-

W przeddzień rocznicy Stalinowskiej Konstytucji 
Piaty grudnia .i~t dniem Konstytu_ 

cji Stalinowskiej, Ludność pracują.ca Mos 
kw:v M;odnie p:rz~·gotowuje się d-0 t.ego 
święta narodoweio. W oddział~h fal>ryk 
odbywa.il> się odczyty, referaty i PO.itadan 
kl. W kluhach, ooJa,ca(lb kultury i bibJio
t.elawlt or.l{anizuj.- się wyst.awy ilustrujii. 
oo prawa obywateli radzieckich zapisane 

w Konstytur.ii Stalinowslde.i, oraz bohater 
ską. pracę narodu mdzieckie11:0 dla dobra 
o,irzyzny, · 

Moslciew'9kie Biuro Odczytowe Ol'l'll.Ri

zuje eykl odczytów na temat .Wielki Sta
lin - twórca konstytucii Z~Rlł", , 1fon
!lltytucja stalinowska · a miodzie?, radziee
ka". „O patriotyźmie r:uliiPf'k.,, ' rłnmie 
narodowe.I ludzi railzieckich". 

Noc zbrodni w Buchenwaldzie 
Jak został zamordowany Ernest Thaelmann 

Jale donoo z Bratysławy minister zdrowia 
ojciec JĆJZe! Plojhar, op:suje w o~atnim 
ntl!ITlerze „Bojov.nika" okoliczności ~iązane: 
z zamordowaniem w oboz·e koncentracyjnym 
w Buchenwal<lzie w roku 1944 przywódc~· 
komu•istów niem!ecl.ich Ernesta Tha.el
manna. 

Oko.liczności śmieroi Thaelmanna mogly 
zostać w macuiym l.topn.iu wyjaśnione dz:ę 
ki informacjom byłego więźnia Buchenwal
du - M. ZgQ<l.y - obywatela pols~iego-, któ 
ry ,-atruc1niony był w krematorium w Bu
chenwaldzie i dz'.ęki temu stal s~ę naocz· 
nym świadkiem zamordowania Tha.elma.nna. 

M. Zgoda stwierdził.· że 17 sierpnia 1944 
r. nadszedł rozkaz, aby piece krematorium 
doprowadzone zostały do stanu got01Wośo. 

Aczkolw'.ek nie było wiad-01ne, kim będą 
przyszłe ofi.ary, SS-mani, pelniący służbę 

wydalii l.'O'bkaz wszystkim więźniom, zatrud
nionym w krematormm, aby wrócHi do 
swych baraków, i poz~iali tam od godz. 8 
w.ieczorem a:l. do odwołan'a. Niestosującym 
się do powyższego rozkazu zagrnżono jak 
najsurowszymi karami. Więźniowi Zgodzie 
udało ~ię jednak wymk·nąć niepootrzeżenie 

z baraku i ukryć się w pobliżu wejścia do 
krematorium. 

Wkrótce przed pól.nocą zajechał prz.ed i.re 
makirium s.amochód. Zgoda zobaczył, że do 
krematorium weszły trzy osoby cywHne, w 
tym jeden więzień. Wkrótce potem uslyt;zal 
cztery strzały, a następnie dwóch ofcerów 
niemieckich wyszło z kremaioPium i Zgoda 
usłyszał następującą rozmowę: Jeden z ofi
cerów zapytał, czy wie, Mo został ~strzp· 
Jony? Oficer ten nie czekał na o<lipowiedż, 

i dodał ,,'ro był Thaehnann, przywóde<1 ko· 
munis• '. yczny". 

Szc~ąt•I ąniazda "raaUJQt:h sęoóu1 Europu 

Górska siedziba Hitlera pod Berchłesgaden 
Ruiny Berghołu \.Ville Goering'! r Bormana w gruzach Kopia berlińskiei „Reichskanzełei' 

Kilka.set metrów povryżej llerchtesgaden wi· 1 z ludźmi, którzy dzil tak umo nalat~ do prze- nianvm 1ialoc·ie rozproszyli się n11. ws;r,ystkie 

dac ua. zbo<:zu g-ór$killl między k~parni sosen szłości. Po pochyłych płaszczyznach, na. któ- strn~y świ:>ta. 
i łą,k biało - nar~ plamę. Jeśli ~ię przyjrzeć rych kiedyś spoczywały schocly, zwiedzajl}C:V Całkowicie zniszczone są ko~zarv SS, w kt6· 

bliżej tej pla:tllie, zallwazyJlly wznoszl}ce się w poprzez głuche korytarze dociera. do pustych rych ka.żi!ego tygodnia iuny batalion zmieµiał 

nieda,lekiej od niej odległości ruiny. Jeszcze pokoi. 'l'uta,i znajdowały się poko,i e m;e~zkalne wartę. ('ały teren podzielony był na 4 okręgi 

przed kilku laty było to siedlisko zbrodni, bar- i sypialne. Prócz podziurawionej pociskami :i.e· wartownieze. By przE'jśe z jednej strefy do 

barii i nienawiści. Dzisiaj ruiny Qbersnlzbergu laznej kasy, nie widzim.v innych sprzętów. Po- drugiPj, trzeba b_vlo wylegitymować się za każ

są jakby symbol<1m tego, .:o pozostało z działal- koje są zupełnie pWlte. żaden sprzęt, poR11dzka, d,vm razem inni} pnepustką.. 

ności władców „tysiącletnic,~o" państwa. drzwi, gwóźdź. nil' wskazuje nit cel, któremu OddziE'lny komplek~ ~tanowią ogromne h11le 

N& przedzie 1niędzy lejami bombov>ymi ~toi służ;1<l ten pokój. W łaziPuce pow_vrywane ~Il podziemne, gdzie - jak opowiadają. - zmaga-

1-'\\ina wypalor.e!!'o ,.Ber1hofu" Hitlęra. Nieeo nawet lmfle 7.e ~t: iari. ·Mówi?. że lndnoś(< Berch- zynowano ż,rwoość na lat 5, oa. wypadek obro· 

dalej lc ż.ą. w gruzac•h 1·ozbite ....- pył wille Goe- tcs~adeu. M uawł'lt rniesz1rn.uc.v 7. pogranicza Tl .I" tej „alpejskiej twierdzy''. Arehitekei, któ· 

:ringa. i Borm&nua. Wokoło cl 'l.bze resztki hudyn- austrin.ckiego, 7.abrali z bezpań~kiej masy kon· izy zaopatrzyli podziemny „Berghof" w urzą.

ków, stąno1, ią.cc kopię b!ldińskiej „ReichEkan· kurgowe.i w,-zy3tko - ilo o~tatniej <:egły i rur)'. dzenia weut:vlaryjnP i §wiatło elektryrznt', po 

zelei". Powyżej ,.,Berghofu" znajdują się miny wojnie gdzieś z11i kli. 

Na stromej drodze, którą. kiedyś pomykał~' w~paniale,i wi!H „Reich~mars11a.łka" Goaringa W_,·soko ponafl Ohersa~alzhi>rgiem króluje n't 

ezarne ciężkie Mercedesy, należą.ee do partii i wszethpot::.<nego :Sormanna. Poniżej tych 2.a· ~>:t• l .\'Pie .iPfln<'.i t giir t~. w. „De - H:i.u~" (Di· 

i rzą.du , któr:i, od i-oku 1933 d!l,żył oślepły tłum budo,..;1'ń zn uważam,· nil' Z hlll'~one zabudowa u i a plomaten Hau~ ). .Miej ·c~ to miało stanowić 

,.pą.tników' ' 2.ądn ,• widoku ~wych boż.vszcz, gospodarczr. i!:tisiej~zą hodowlę speej11lnego ga· ostatnie sohronienie dla Hitlera. 

poruszają. si<; i!zi~ arnerykańskie „:feepy" i tłu· tunku k oni. OpiR hylb,v niernpeln~<, g-dyb _vśmy nie wRpom· 

my pi e~zych. Sarnochocl)' należ:i do re:t:Natu ZIJany „„Platterhof". niogd_v~ o~romny ho· niPli o murowan11j "kopii hPrliń~kiej ,,:Reiehskan 

tu ;·y~ty czncgo p1·z~' R mcrykańskim Zal'Ządzic tel, pO)V~tały I\ ,;ospodarstwa o tej samej uaz- zelei" - kancelarii R7.e ~z_v. którnj potężna bu

Wojskowvm. A r.Swuiei pieehurzy pochodzą wie, zos tał CZ\lŚtiowo zniszczon.v w czasie nalo- dowla w górath o~tahl ~ię do dziś. Każd v do

przen·ażnie zza oc<~auu. tu. Dom minis~ra uzbrojenia, Speera, pozostał kume11t 8porządzany h_,·ł w podwójnym wykona-

PodziP.mna budowa chodników przypomina nietknięty. i tak saxno jak dawne osiedla SS, niu, b.v min. Lammers mógł prncować, wszys

system lisich nor. W wielkim pokoju przyjęć zamieszkały jest przez przesiedleńców. Posadz· tko jedno, gdzie Rię znajdował: czy w Berch

z oknem wielkości śrcdr.j ej sceny - dziś tylko ki w domu Spcera przeJsta.wiają zresztą. ksil}· tesgnden, ~zy w Berlinie. To drugie wydanie 

olbnvmim otworem - j est zimn" i -pusto. Kil- i;ęcą. w&rtość. Na 150 m. długie łarienld z urz~- l>aneelarii Rzc$zy wpadło nieuszkodzona w ręce 

ka spalouych foteli pa, betonowej posadzce po· dzeniami klim:>tycznymi i natryykowymi zosta· Arn<>r_ykanó>v. Dziś rnin.1' Berghofu z ich „ty

twierdza tylko wrażenie minionych cza~ów. ły rozebrane tak samo, ;jak kino dla 17.000 ro· j ~ią.t.111tni~'' lese11ila III Rzeszy zapada.ją. powo

'l'uta,i odbvwały się kiędyl decyduj~• rozmowY botuików pracują.cvch tuta.i, któ~·zy po wsporo.· , li w nicość. 

godny dla monopoli hutniczych z tego je
szcze względu, że będą one otrzymywały 

wi-ęks1ą dywidendę. zachowując zarząd i 
kontrolę w swych rękach, zachowując nawet 
dawną nazwę firm. 

Dwor'kin pisze, że ta nacJonalizacja typu 
lobourzystowskiego 1est nacfona.li-zaclą bur
żuazyjną , zarówno ze względu na swą for
mę, jak i istotę. Prow1cow1 labourzyści, wy 
stępujący jako wierna agentura monopoli!.. 
us]ują przed.<tawić swe posunięcia jako 90-

cjalJstyczne. W rzeczywh;tośc:i jest to śro-

dek wykorzystania aparatu państwowego w 
celach zwiększenia zysków monopoli. 

Podczas dyskusji w parlamencie, konser
watyści wystąpili przeciwk(l projektowi u
stawy przede wszystkim dlatego, że liczyli 
iż wytargują dla magnatów żelaz.a i stali 
jeszcze wyższe odszkodowanie P<>wt6re wi
dzą oni w projekcie ustawy Ó. tu mają bez 
wątpienia rację) przedwyborczv manewr 
labourzystów, którzy usiłu.lą pruKistawić ro
botnikom nac;onalizację hutn'.ctwa. jako wy 
konanie swych obietnic. O charakterze tego 
mainewru świadczy chociażby fakt, że przed 
&!ęb1orstwa zostaną znacjonaliwwane tuż 
przed wyborami, kt61e otjbędą się latem 
1950 r. 

Dworki.n pisze, że projekt ustawy o prze
myśle hutniczym. przyjęty przez bibę Gm!.n 
w drugim czytaniu. raz jeszcze demaskuje 
rolę prawicowych labourzystów, jako obroń
ców monopoli i wiernych sługusów imperia 
lhmu an~ielE.kiego, 
l-!'1 •111 '11 HH I I ltthl, U l~lol I Ili I IM 1l l't.'I 'I• M l'illf,11 1„1, I I I Mdi I 11• 
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• 

Radiofomzacia Z~b:eńca 
Szanovrny Obywatelu Redaktorze! 

Czytaliśm.v w ,,Glo~ie" o radiofonizacji. Cy
ga11ki i bardzo bolejem.v nad t,ym, że boczne uli
t·~ Limanowskiego - Konopnicka, Hipoteczna, 
.Klonowa. są, pozbawione dotyeh<•.rne głośników 
radiowy~h. Codzienni" czekamy na jakąś wia-
0.omośe w „Głosie'', zapowiadają.cą. dalszą. ra· 
diofonizac-ję żabieńca, ale jak dotl!d nie może· 
ruy si~ doczekać. Na.stały długie wieczory zi. 
mow~» a. D&9, robot_ników, nie stać na kupno 
?r.oglth aparatów nd1ow~·ch, więe z niecierpliwo
se1~ czekamy Dl głośniki łódzkieg() ra.diow~zła.. 

Ozytelnicy z :f:abiońca.. 

* * • 
OD ltE.l>A.KOJI: Jak nM informuje Polskie 

Radio, dalsza radiofonizacja. żab,ień Cl& jest 
J?l'Zewidz~ana. w niedalekiej pr~yszłości, ale 
.Jes>1cze me "': tym roku. 'l'rzeba bowiem najpierw 
przepl'Owadz11' DOW!!< linię, co jest poJą.czone z 
dużymi tmd nościami technicznymi i nie <la. 
się . wykonać tak uyblr.o, jak byśmy tego prag
nęli. Czekajmy cie1·pliwie. f,ódzki radiowęzeł 11& 

pewno nie za.pomni o żabieńcu. 

Worek cukru· na ulicy 
w. dniu 30 listopada. r. b. w godiinach Jl&' 

łudmowych - na szosie Zgiel'skiej w Ra.do
goszczu. tuż przy skny?.owaniu z ulicą. Zieloną. 

- ~padł z nieznanego wo?.u na bruk pełen wo
~ek cukru. Woźnica nie za.mvazył wypa,d)fu l po 
JPChał d~ l~j . W jednej eh wili ,,uczynni" prze
(',hOd nie i okolicz11 i mieszkttńcy „pozbieralirn 
slodką. zgubę z brnlrn, wyrywa.ią.c sobie nawza· 
jem vri<;>ksze porc,je. 

'.l.'owarz:v~zu redaktorze! Tal.i. wyczyn prze
c~odniów nie powinien mieć miejsca, Przeeiei 
meo~atrzny woiniea. może być uwięziony i po
stawiony J>rzed Są.d Doraźny za domniemant 
kradzież! Droga. jest tutaj bardzo stroma i • 
podobnt „zgub~'' nie trudno! Milicja. Obywa
~elska powinna w tej sprawie przeprowadzić 
sl~dztwo I Być może niao&trożn:v wotniCł- jut 
łóO&t-.1 uwię11iony t .i. ~&'WCąll. 
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NJ[JE, ZA WJ[JE.DLIL .• „ 
_ Jak zlikwidowano zaległość w „Nowej Tkalni" 

Hajstra Jaworsk~o poz.nałam zupełnie Iście, widać twarz starszego robotnika. Około cy po fabrykach, bliższych swego mJCJSCa za

przyp:'1dkowo. Gdy kilka dni temu zwiedza- półtora roku temu, z chwilą uruchomienia mieszkania. świeżo wyuczony tkacz nie po

łam. J_edną z sal Nowej Tkalni, uwagę mą nieczynnej od wielu lat żakardowej - mło- trafił również, mimo dobrych wyników na

z.wroc1ł starszy człowiek, jak zahypnotyzo- dzi kandydaci na tkaczy i tkac.7.ki zaczęli tu uki, zastąpić w pracy wytrawnego :lachow-

. ~a~y .. wpatrujący się w tablicę, obrazującą swą naukę, dosłownie od ABC. Dziś niejeden ca. I 
całodzienne wykonanie planu poszczególnych z nich ma już na swym osobislym koncie JAK ZLIKWIDOWANO ZALEGLOSC 

zespoł:Ow. dziesiątki wyszkolonych uczniów. Trudno dać W jaki sposób udało się jednak w ciągu 
-(Aha. - . moja kreska, a io Kazika - mru temu wiarę, patrząc na młodziutką, śliczną 5-ciu zaledwie tygodni zlikwidować olbrzy.

1 czał do siebie. t\l:.aczkę tow. Gil. Kiedy zdążyła ona sama mil\ 7.aległość w metra.eh? 

Zauważywszy nieproszonego świadka wy- się wyszkolić:, kiedy zdążyła wyuczyć innych? Wiele zasługi ma w tym aktyw partyjny. j 

ja.śnił mi z ojcowską dumą: mój syn też jest A jednak„. a przede wszystkim sekretarz Komitetu Fa-

jup; majstrem. robimy na zmianę - on za- Przecil'ż zdążyła tu u nas nawet zamąż brycznego tkalni żakardowej tow. Szwa

~sze jest drugi po mnie na tablicy. I wyjść, ś?'ieją s_ię tov:a~zys~e. Ona sama tłu- grzak. Wiele zro~i:i, part~jni i ~ezi;>artyjni to

.I :ro~. Jawoi:;;ki jes~ majstrem od 2a lat. M;a. maczy si~ ~ za~zenow~me_~· war_zysze, r?botmc),. ma~strow1e, slus!'1rze,. sa 

ZROBIONE - Z • .<\PISANE 
tow. Korzeniowska przy swych dwunastu 

krnsnach 
wielkie doświadczenie :fachowe i co jest me Z 'IA ~Jtas_m . zacz~h.smy na:-ikę ~ tym łowi. Do n_1ch nalezą tacy_ pracownicy, Jak 
mniej ważne _ wielką ambicję zawodową. ~a~ym dm~. u teJ sameJ tk_aczk1. Jeanocze- tow. Fr~nci~zek Bider~iewicz, ata:szy tka.cz, należałoby dodać i nazwisko tow. Lewego -

. . . . . . sme przeszlismy na ~amodz1elne krosna. tl'J peperowiec i bezpartYJne tkaczki jak tow. dyrektora, którv. że tak powiem, tkalnię ża-

- Ja .miałbym. si~ dac kom;.i przescigną'.: i w - końcu pobraliśmy się. - Nazwisko 1.ow. Zazulakowa, Fłorczykowa, Woźnicowa. kardowa .,urodził" i byłby prawie ideałem 

w robocie?! - mowi z oburzeniem. mam jeszcze niezmienione. przecież chodzi o do nich należą salowi - peperowcy Ba.rylski. nowego. dyrektora, gdyby tylko był mniej 

Tow. Jaworski trzy razy pod rząd wziął plan, nie ma czasu chodzić po urzędach„. f,ukaszczyk i młodzi majstrowie - prakty- porywczy i wybuchowy. A, że walnie poma-

nagrody we współzawodnictwie zespołowym. W podobny sposób iak tę młodą parę - kanci peperowcy i pepesowcy Zygmunt Du- ga mu teraz tow. Szwagrzak, n;ożna więc 

Co ,do miesiąca października ma jednak pew wysz.koliła „żakardowa" 337 tkaczy i tkaczek rys, Henryk' Stefański. Wojta~, do nich należą smiało uwierzyć to:"' .. Lewemu 1 . aktyw?wi 

ne1 obawy. To jednak nie wystarczyło dla uruchomienia majster peperowiec l{warczyński i majster żakardowej, gdy mow1ą „zobaczycie dopiero 

,_ Dwie tkaczki mi zachorowały _ opo- wszystklch zaplanowanych krosien. Tym bar pepe~owiec tow. Wes<ilowski i wielu innych. I na przyszły rok, co my potrafimy". 

wiada zatroskany - co robić. dziej. że spora ich czę3ć rozbiegła się do pra- Do tych przytoczonych na wyrywki nazwisk H. Wiśniewska 

Dowiedziawszy się, że 3sstem z redakcji --~ "'- ~ „„. -~ 

DZIEJE BITWY O PLAN „Głosu'· zaprowadził mnie tow. Jaworski do 
s.wojej pal'tii krosien. 

- O, tu wisi mój proporczyk - myśli p3-
nl, że go oddam? Ani mi się śni! Niech sobie 
inny zrobią i dla mnie też będą musieli je
szcze drugi uszyć. Widzi pani jak wyskoczy
ły moje tkaczki - mówi z dumą nie mniej
szą, nii: o swym syi'lu. - Te krótkie k1·eski 
mają tylko chore - o - widzi pani - przy 
nich czerwone krzyżyki. 
Widz!ałam potem tow. Jaworskiego w dniu 

30 listopada. W międzyczasie zdąz.vłam się 
dowiedzieć poufną drogą, że i w październi
ku nie dał sie zdystansować. T:vm jednak ra
zem majster był tak zaaferowany, że trudno 
było z nim rozmawiać. 

- Co - pani twierdzi, że wyarałem po raz 
czwarty? - Nie miałem czasu się dowiady
wać. Uruchamiam nowe krosno - I przecieł. 
plan, pani chyba wie, co to dziś mamy za 
dzień. 

Tow. Zolia Pawlakówna. jest tkaczką n3 
4-ch krosnach w partii majstu Jaworskie
go. 

- Plan. Pewnie dziś wieczór go końc~ymy 
- oznajmia radośnie, Jednego tylko nie ro-
zumiem - dodaje z niepokojem. - Dlacze
go inne fabryki nas wyprzedziły. Przeciez nie 
próżnujemy, staramy się jak możemy. Czy 
to nie można było zdążyć wcześniej tak, jak 
Geyer? 

NAJWIĘKSZE TltuDNOSCI 
MIAŁA ŻAKARDOWA 

Tkalnia ża,kardowa nale.ży do tych oddtia
łow „jedynki bawelnianejl', które najbardziej 
były „zarżnięte" z wykonaniem planu. Gdy 
26 paździe«nika dobiegło ją wezwanie górni
ków z Zabrza, stwierdzono tu bardzo nie„ 
wesoły stan rzeczy: 130.894 metry zaległości 
w wykonaniu planu. 

Te brakujące metry nadgonili w ciągu :; 
tygodni. 

- Nie myślcie towarzyszko, że my tu jeii
teśmy nieroby? że na żakardowej nikt nie 
myślał o planie i o zobowiązaniach pierws;io
majowych. Dyrektor tow. Lewy prowadzi 
mnie na salę produkcyjną. 

- Popatrzcie i oceńcie sama, czy nas moż
na porównywać z jakąkolwiek inną :fabry
ką. 

NAUCZYLI SIĘ - I KSZTAŁC;\ INNYCH 
Rzeczywiście, .trudno porównywać. Z t. zw. 

szagatek (krosna żakardowe) spływają wzo„ 
rzyst.e tkaniny. Spod skomplikowanęgo <>plo
tu sznurków t. zw. galarunku wykwitają trn 
dne desenie. Nie łatwo uczniowi, czy uczenni 
cy prawidłowo zwiazać przerwany sznurek. 
Nie pomylić mtek, idących od dołu i od gó
ry. Pracują tu prawie wyłącznie uczniowi~, 

gdzie niegdzie tylko, jak rodzynek w cie-

„Scheiblerowcy'' wykonali swe zobo ~ I zan a 
Wywiad z dyrektorem naczelnym PZPB Nr 1 tow. Janem Nowickim 

Kiedy patrzę w znużoną. a.le zadowoloną twarz tow. Nowickiego, naczelnego dy- \ cewiarkach na dłuższe cewki. Wykorzystaliś
rektora. PZPB Nr 1 widzę, jak trudne zada.r.le stało przed nim i przed całą załogą fa.- f my także maszyny osnowc•we i cewki osno
bryc:mą, Bo co tu ukrywać - fa.bryka o najlepsz;ych może kadycjach rewolucyj- wowe na Księżym Mlynie dla produkcji wąt

nycb w Lodzi, fabryk;i., przodująca nie.iednokrotnie klasie robotniczej Czerwonej Ło- ku. Azeby moc zastosować cewki osnowowe, 

dzi, stała niedawno jesiwze w obliczu groźby niewypełnienia zobowiązań, podjętych zamiast wątkowych zainstalowaliśmy w czó· 
we wspóh:ąwodnictwie przedmajowym. We wrześniu fa.bryka ·wyprodukowała. 3,3 mi lenkach nowe spręi;yny (pióra) przystosowa-

Uona meti·ów tkanin, a w P<'źózierniku nie o \Viele wit;cej. AŻEBY DOTRZYMAC ne do większych otworów w cewkach OlnO• 

Sł.OWA, l\IUSIAŁA „JEDYNKA" Wl'PRODUKOWAC w CIĄGU „KROTKIEGO" wov„ych. Pozwoliło nam to na zwiększenie 

LISTOPADA 4,6 MILIONA METROW, O JEDEN MILION TRZYSTA TYSIĘCY naszej produkcji o 5 proc. i o 153.000 metrów 

METROW WIĘCEJ, ANIŻELI W POPRZEDNIM MIESIĄCU. Ale dzi~ki pomocy ze tkanin;-.-. 
sirony Łódzkiego Komitetu PPR, dzięki nadzwyezaJnej energii całej nłogi fabrycz- CAŁA ZAŁOGA BIERZE UDZIAł. 

nej I kierownictwa, nlcbexpleczeństwo to zostało zażegnane i „Jedynka" dotrzymała '"" BOJU 
ttłowa, danego przed I ma.Ja. - Bardzo wklką rolę w wypełnieniu prze:i: 

W· 1 i l" f b · k' h nych. Ludzi'e 'c1· skł„dali· co d,,1·en' meldunki· 0 nas planu odegrało zmniejszenie nieobecności 
ie e m e 1smy w a ryce nasze.] ta ·1c - 4 robotników przy pracy. Ogłaszane przez nas 
braków - mówi tow. Nowicki - któ- przebiegu swej pracy tak, że każdy błąd, co dzień w różnych punktach fabryki wyniki 

rych poprzednio nawet nie uświadamialiśmy każde niedociągnięcie było natychmiast ujaw produkcyjne, w których podawaliśmy ilość 

sobie. ni:i.ne, co z kolei pozwalało nam na szybkie towarów wyprodukowanych dnia poprzednie 

- Dopiero groźba niev.rywiązania się z na- stosowanie środków zapobiegawczych. go, ilość brakującą nam jeszcze do wypełnie-

~zych :zobowiązań otworzyła nam oczy. Spo- - W pierwszym rzędzie przystąpiliśmy do nia planu, ilość nieobecnych przy pracy, ilość 

strzegliśmy wiele niedociągnięć w procesi.:! podniesienia obrotów na krosnach. Dało nam towaru, straconego wskutek nieobecności ro

technołogic"mvm, w pracy administracji fa- to zwiększenie proclukcJi o 5 proc. i 152.QOO botników, mobilizowały załogę fabryuną. Wo 

br:vcznej. nadwru technicznego, organizacJi dodatkowych metrów tkanin. kół tablic gromadzilv się tłumy pracowni• 

politycznych i społecznych. 1\lOEILIZACJA TKACZY ków, rozprawiają, dyskutując i zastanaw1„ 

WSTĘP DO BATALII Ogłosiliśmy również pełn, mobilizacj~ jąc się nad środkami zaradczymi, prowadzą-
- Na szczęście spostrzegliśmy !!ię na czas tkaczy. cymi do vsuni~cia braków. Ilość nieobecnych 

I z~asaliśmy rękawy. W olliatnich dniach - Okazało się, że w wielu oddziałach ..... malała więc z dnia na dzień. nieomal w 

października przystąpilhimy do wielkiej bata.- w przędzalni, w wykończalni, wielu wykwa- oczach. Prawie całkowicie uległy likwidacii 

Iii o wykonanie zobowiązań, a w listopadzie lifikowanych tkaczy było zatrudnionych przy t. zw. „pi'ane pÓniedzia1ki". Wielka rolę w 
bit.wa rozgorzała. na. dobre. 1 d k' h W . · .1. w<>,. lce z tą plagą odegrały koła partY,,i.ne i ra-

pracac 1 gospo ars 1c . szyscy om wroc1 i 
- Przede wszystkim okazało się, że na wie do krosien. Zwiększenie wlełowarsztatowo- da zakładowa . Odbiło się to. rzecz prosta. w 

lu krosnach mamy zbyt niskie obroty. Wsku- . k bł sposo'b l'orzystny na produkc.ii. prz_vczynfa-
sci. wzrost ilości tkacze , o s ugujących po ' 

tek niedbalstwa w pracy niektórych maj- 2 k . d . . . .1 . . J'ąc si·ę do zwi'ęl•szenia produkcJ·i o dalsze 4 
l ros1en, z U o 40, zmmeJszeme 1 osc1 po- • 

~trów i części kierownictwa, mieliśmy na wie k · · · 1 · h proc. i· 0 1~2.000 metro'w. 
magacze 1 zaangazowame zwo monyc w -

lu maszynach wydłużenie pasów, rozregulo- ten sposób sił do pracy przy krosnach. wer- JEST I MAŁA RACJONALIZACJĄ 
wanie przesuwaczy, niewłaściwe koła itp. bunek tkaczy do fabryki i wiele innych środ - Październikowe przymrozki miały ujem 

Wpływało to e>czywiście z jednej strony na ków pozwoliły nam na uruchomienie 900 {!o- ny wpływ na produkcję. Wpuścili~my parę 
zmniejszenie produkcji, a z drugiej zas m c1atlrnwych krosnozmlan. Robiliśm:v w tej na salę i to pozwoliło utrzymać właściwy sto 

zmniejszenie zarobków robotników. dziedzinie wszystko. co było w naszej mocy, pień nawilżenia. Ten pomysł rac,jonalizator-

- Wielkie straty ponosiła fabryka z pn· gdyż czuliśmy. że nie tylko każdy tkacz. ale ski pozwolił nam na zwit:łtszenle produkcji o 
wadu nadmiernej ilości postojów technicz- po prostu każdy palec jest nam potrzebny d) 31.000 metrów. 
nych (wywołanych przez zbyt długo przecią- W\.•konania planu. Dało nam to zwi„kszenle RA Y 
gające się prace remontowe oraz z powodu " USPRAWNIENIE P • C 
złych osnów itp.) oraz ze w-zględów fechnlcz- urodukcji o 11 proc. i o około 340.000 metrów ODDZlAŁU PRZYGOTOWAWCZEGO 

nych (brak osnowy. brak wątku, zła jako·~(: towaru. - Jedną z plag, prześladujących do nie-

wątku, słaba dyscyplina pracy itp.). WAl,KA Z POSTOJAMI dawna naszego tkacza, były złe osnowy. Zor-

- Ażeby ust;nąć wszystkie te przeszkodv W celu zlikwidowania postoiów organiza- ganizowaliśmy więc w oddziale przygotowaw 

opracowaliśmy kalendarzyk, w któ'l"ym posta cy,inych stwor7.:Vliśmv także stały 3-dniO\.VY czym tkalni specjalną brygadę, złożoną z 
wiliśmy sobie rzeczowe . zadanie zmnie.Jsze- zapas .osnowy i wątku. zarzadziliśmy dokład dwóch doświadczonych krochmalarzy - da

nia postojów, zwiększenia obrotów maszyn i ne segregowanie wątku przed jego wydawa- brych partyjniaków, którzy pracowali na 

dodatkowego uruch;imienia krosien na Ill niem i eliminowanie przędzy rowkowej ( . .lal- zmianę po 12 godzin i baczyli, ażeby osnowy 

zmianę. Za rozwiązanie tych zadań wzięli od- ki"). Wobec tego. żf" ctrzymaliśmv 7 innych były nie sklejone i w ogóle lepsze. 

powiedzialność poszcze~ólni przedstawiciele fabryk watek. nawinięty na ce"vkach krót- - Usprawnienie pracy oddziału przygoto

administracji. rady zakładowej i kół partyj- kich, poszliśmy po linii przewijania wątku na wawczego i załogi technicznej pozwoliło na 
zmniejszEnie postojów technicznych, co pod

. Przemysł wełniany dał się wyprzedzić bawełnie 
niosło naszą produkcję o dalsze 5 proc. i o 
154.000 metrów. 

- Zwiększenie przeciętnej wydajności pra
cy tkaczy, przyniosło nam dalsze dodatkowe 
169.000 metrów. 

Meldu11ki z fabryk notuiq chwilowe osłabienie tempa pracy w niektórych działach produkcji 
28 listopada uzyskala biorąca udział wl osiągnęła załoga PZPW nr 3, która wyko- przędzalU.:). Na!omiast PZPW nr 37 uzyskały 

Czynie Przedkongresowym załoga PZPB nr nała plan dzienny w przędzalni w 121 proc. w prz.ędzalni lOfi a w tkalni 104 proc. planu 

16 nowe z,wycięstwo wykonując plan dizien Bardzo dobrymi wynikami mogą się rów- dziennego, PZPW nr 38 i PZPW nr 39 wy· 

ny w 13'7 proc. Zało'ga PZPB w Pab~'.ll}~ch nież poszczycić PZPW nr 1, które osiągn~- konały z nadwyzką plan w tkalniach, nato

os!ągnęła · również wydatny sukce&, wykonu ły w prz,ędzalni 112 proc„ a w tkahni 140 m ast w przędzalniach wykazały dość duży 

ją!: plan dzienny w przędzalni cięnkoprzęd- proc. normy, Natomiast PZPW nr 2, które niedobór 
nej w 134 proc., w przędzalni średnioprzęd- wykonały plan w przędzalni w 123 'proc., PZPW w Oz.orkowie wykonały wprawdz.io 

nej w 105 proc„ w przęd.zalni odpadk()wej doznały niepowodzenia w tkalni (92 proc.l. plan w przędzalni (] 11 proc.), ale za to nie 

w Hll proc„ a w tkalni w 104,3 proc. PZPW nr 5 wykonały plan dz:e~y w 109 wykonały go w tka1-ii (94 proc.). Na ogół 

PZPB nr s uzyskały wprawdz.ie nadlwyźkę proc„ a PZPW. nr 6 w 124 proc. N1: wyko· trzeba stwierdzić, że przemy:>J wełniany w.v
w przędzal·ni odpadkowej (112 proc.) i w nały planu d:z1ennego PZ~W. nr 35 1 PZPW I kaz.ał poza niektóryn:i wyjątkami 29 l:sto. 

tkalni (104 proc.) patam:ast przędzalnia śre nr. 36 (93 proc. w tkalni I 103 proc. w pada pewne <isłabl811le tempa pracy. 

dnioprzędna pl•anu d1lennego nie wy!kona· ---~-.--.-c---. ---· -~-

łapi!BP:~·;· wykazały dnia ~ listopa<la nie Iłowe miliony metrów tkanin I 
wiel•ką nadwyżkę produkcyjną w obydwu od 
działach (tkal>t1ia 103 proc, pru~dzal1nia 107 
proc). 

Nalom!a!'t PZPB w. ZqJerzu wykazaly jak 
na stosun:ki zgierskie bardzo dużą nadwyikę 
119 prnc. 

PZPB nr 2 uzyskały piękny sukces, wyko
nując plan w tkalni w 124 proc. Również 

przędzalnia odpadkowa uzyskała 113 proc. 

Natomiast przędza!ni •a średnioprzędna !;)O 

dawnemu kuleje (97 proc. planu dziennego). 
PZPB w Ozorkowie znowu wykonały z nad 

wyżką plan w tkalni (148 proc,) i w pru:
dzalni (111 proc.). Przędzalni.a średnioprzęd· 

na planu znowu nie wykonała, (96 · proc.). 
Najlepsze wyniki we wo:półz.awodnictwie 

vrzedkongresowym w vrzemyśle wełnianym 

(Ko1re•s,pon<let.'l•oi „G!o.su do.r110•3rzą) 
Wo>bec ,p1.z;e5;uJ11Jęo'.>a 1erJilWil'u K0<n.gre"iu Zje-

6noCT>€Jlli'•3. ;uchu rnbo1Lrn.cz„go z druiia 8.XII.48 
P-a dzt:eń 15.XII.48 .r;iil<u. z.a:ło.ga PZPB Nr. 3 
po1.;.la1110<wi:·t,a :z.m!elll.:ć swo1e rrobow,ią11n•ie o wy
k101ruaini1u jwruego mi'l1io1na m•t.r. bka1nón n,a drZJi1eń 

8 gr•UJd>n'.:~. i wy1k°'nać mili.IOJn sześći;.et tysi~y 

mtr: do Ko1n9•1·e·~u Z.Jed1nocz.en:a tj. do dn;.a 15 
Q•T•ucLni•a 1948 ro•k111. 

* * * 
Zailoga Wyitwónnti PMT w Ło·dzi chcąc uczdć 

czynem dzień Kongresu Zjednoczeniowego za 
dekl6Jmwala w11koin.a.ć na 8.XII. b.r. pooa<l plam 
80 mi1l:o1nÓW Stit.' p.ap.EITQISÓW WiilI'lOŚOi 250 lllii· 
1'101nów zfolyich. 
W 7lW1ią;Jku z pl!Ze6wni-ęcieim teirm'l!liU lGo•n.g:resu 

na 15 Q111Utlnii4. 1948 ir. ~ d.e.kJlairu.i• z'Wliek-

szenie ilości wykonanych papierosów na 110 
m.tl1'.01n.ó-w t. W'1~to śd 330 m Fonów ZJ!o1ty~h. 

* * * Za.l.oq·a Państwo•wej Fa -.h:ami i Wy•końaz:i.l•n i 
„ P,i,e•rws2a " w Rud'1'.' e Pab~a1nti.ck:i-ej na zebra1mi11 
w d111hi 30 hs1bop·d:a br. 'Zlobo•w.iąZJa1ła .się dio wy
ko111a1rna lXJinaid pla1n 500.000 mlr. tkiaITTf.111 je
.:l:w~bnych i IO.OOO mt1r. ·tlkm,;m wp.J,niamvch 
ra ciii:n eń 15 grnd1nia 1948 r. il1d cz,eść Kongr~u 
z;.eid111oc1Z•tN1i101We.<:JO Klasy Ro.botnmze1j. 

Praioo1wini;·::y Sk.Ja.dru'.cy Wwo·bów Ko.nfokcyj
r.·ych Nr. 9 rw Łodz~ ul Ko19el1Illilka Nr. 36, w 
Z•!'I021u1nn!,n~·u dol!JJio&lego f.ak1ru Zjed111.()J::;z,emiiia 
Pa•mi of:•ilJr.owaJ•i 300 qcdt?il!'l pracy. n.a budowę 
Domu Zj.e.dno>O'lonej Klasy Robotirmcz•SJj, wzy
wa.jąc Dw.ekcj~. oraiz ill!Jne slkiłaidnii.oe do ill>aJŚła
dowiruictwa. 

Sł.OWO O BOHATERACH PRACY 
- I nareszcie rirc1gnę wspomnieć o tych 

licznych bohaterach pracy - bo inaczej ich 
nazw·1ć nie mogę - jak towarzyszki: GllłY· 
gowslca, l\1ichall\kowii., Seweryl'iakowa, Ry
balrn<x:i., lCorzeniowska i inne, które widląc, 
że pl;m jest zagro7ony, same z własne.i woll 
zgłosiły się do kierownictwa i zażądały ze
zw0lenia na pracę w godzinach dodatkowych, 
często na dwie zmiany w ciągu doby. Muszę 
także wspomnieć o tych robotnicach. a bylo 
ich nie mało. które zupełnie dobrowolnie pra 
cowały po godzinie czy po dwie godziny wię
cej, ażeby tylko nasz zespół wyszedł z bata
lii o plan z honorem. Dzięki porywowi tych 
dzieln~·cb towarzyszek partyjnych i bezpar
tyjnych udało się nam wyprodukować do
datkowo 284.000 metrów. 

BEZKRWAWE ZWYCIĘSTWO 
- Razem, dzięki zastosowaniu całego ze

społu środków, dzi~ki wprzęgnięciu do wal1d 
o wypełnienie zobowiązań całej naszej nie
omal 13-tysięcmej załogi. o!liągnęliśmy w li
~topadzie produkcję czterech milionów 621 
tysiący metrów. czyli o jeden milion 302 ty
siące metrów (o 42.5 proc.) więcej, aniżeli w 
miPsiącu poprzednim. 

Tow. Nowicki wzdycha z wyraźną ulgą. 
- Nie za wiedliśmy Łodzi, choć był mo

ment, że już bardzo się tego obawiałem. Dzię 
ki Partii, która natchnęła nas wiarą w możli 
wość i konieczność zwyciestwa, dzięki energii 
i ofiarności wielu tysięcy p:-acowników na
szej fabrvk!. dotrz.vro.alitmv danego słowa. 

w. Lemltia 



Nr 330 

Zobowiązania ~-n1a;owe H'qkonane 

w PZPB Nr 1 osłabnie tempo Ani chwilę 
Na cześć 

• nie na 
Wokół tablicy w~dniejącej u wejścia do 

Nowej T:Calni zebrała s.1ę gromadka robot
nic. Jedna z nich wodzi palcem po przybi
t;i.m pineskam: afiszu i głośno czyta. 

Kongresu 300 tysięcy metrów ponad plan 

,.Dzięki entuzjazmowi, umiłowanfo pracy" 
PozostaJ·i słuchają uważnie„ Afisz gloS!i: 

,, TOWARZYSZE . PRACY! 

DZIĘKI ENTUZJAZMOWI, UMIŁOW A
NIU PRACY i AMBICJI CAŁEJ ZAŁO· 
GI Z TKALNIĄ NOWĄ I ŻAKARDOWĄ 
NA CZELE, PLAN ROCZNY PZPB Nr 1 
W DNIU DZSIEJSZYM BĘDZIE WYJ\:0-

N ANY!" 

Robotn'.ce trącają się łokciami i pa.trz.ą na 
l:!ebie z triumfem. 

. - Słyszałaś? 

- A jakże. Przedem n.ie głucha. Moło to 
Ilię nastarałyśmy? Ze s.kóry człowiek wyła
ził, żeby wstydu d!a fabryki nie było 

Jaworski Adam Plu:sf.q/ lani.nu 

ZACZAROWANE KROSNA 
NA „mlynku" gł08 krosien słychać, a llu<lzi 

r>..'.e w.idać. Zaczarowane krosna? Owszem, 
za.czarowane. Wolą, wysiłkiem i entu'l.:jazmem 
tych kobiet, które przeszły dobrowolnie na 
obsługę dwunas.tu kirosien. A oto jedna :r. 
„crarodz:iejek" tow. SewerynJ-.kowa. ~amiia8t 
,,dzień dobry" krzyczy mi do ucha: · 

- Plan będzde wykonany. Idzie ~. 
S'llpulki tylko za . małe robi11. Ledwo .nadą-
żam zmieniać wątek. I 

- Szpularki nle mog11 '1lll. wami nadążyć 
- wyrę<:za mnie w odpowiedu tow. Gru-
81.ak. 75 tys'.ęcy wątków d'lliennie robi to\iv. 
Ste.la.rs Helena.. 

nie wyra.blać mniej nii 15-0 proc- Słowa do-, 
h""Łymała, Tow_ Krzynowek Stan1sława, liczą
ca sob· e już 58 lat prześcignęła wszystkie l 
młode i osiągnęła aż 180 procent. Bezpartyj
ne towarzyszki, jak Płoszaj Janina, Lewan
dÓWlika Marla i inne przOdownice, porwały 
za sobą całą za.lorę. 

OS'I'A'l'NIE METRY 
GociL.ina 20, 15. Na Nowej Tkalni panuje 

na<>t1·ój, jak w wi9iL:ę wiel•kiego święta, 
Atmosfera naładowana jest oczekiwaniem. 
Na salach, w korytarzach pelno ~obolni'kóW'I 
z innych zmian i oddziałów. Już wiadomo, 
że to Korzeniowska zrobi ostatn~ą s-z1:ukę. 
Co chwi.Ji ktoś podchod zi do ,kr,osna i patrzy 
na wałek. 

OgrolTllt1a sa]j jarzy .się tysiącem żarówek, 
Na pierwszej z brzegu „szóstce" pracuje 

low. JakuboW'ski Franciizek, członek Rady 
Zakładowej_ Zagrała kl'ew i w sta•rym bo· 
j·ownHm sprawy roboln:t'czei. Pozazdrościł 1n 
nym tej wielkiej chw.i:lń i stanął do kro
stlen, by choć te kilka ostatnich metrów 
utkać. 

G<>d:z:ina 20,3<>. Towarzyl!Zk<ll. Korzeniowska 
zdejmuje sz.tuikę z wałka. Tę oczekiwaną, 
ostaLn'ą sztukę. Trochę jej ręce przy tym 
drżą. Niby laka sama svtuka jak i jnne - I 
bi.ile, ost10 pachnące płótno - ale je<lrnik 

11 ie taka sama. 
Wszy~y udają się na przewijalnię . .Jaki~ 

stolik nakryty kawałkiem czerwonego płót
na im'.tuje stół prezyd:i'a1ny, za którym za
siadają bohaterki dzi·siej-s.zej uroczystości -
przodownice pracy. tow. tow. Michalakowa. 
Rybakowa, Rybicka. I\:oneniowska, Sewery
nla.kowił, Gotygowska i Inne. 

Stoją<:a obok skrzynia od pl'z-ęd:Ly zastępu
je mówin.i(.~. 

- W tej godzinie - WQ?a donośnie tow. 
Kaczmarek. sekreLarz Komitetu Fabryc7..Ilego 
- za.kończyliśmy plan roczny. Stał<> się to 
możt:wym dla.tego, ~ załoga nas:r.a zwiększy
ła swoje wysiłki. Nie zawiedliśmy nad'Ziei, 
jakie w nas pokładało państwo. Dzięki wam 
serdeczne towany~ Wiem, że na każdy 
rew Zje<lnoc:zonej Partii Klasy Robotniczej 
i naszego Rządu dacie z siebie zawsze naj
wy7Jszy wyi;.iłek., 

- Dumną jestem, te dotn:ymaliśmy zobo 
wiąza.nia. Te nasze miliony metrów tkanin 
idą na dobry cel - na odbudowanie nasze
go k;raju, przyczyni~ się do wz.:rostu nasze
go dobrobytu. 

Tow. Rybicka przerywa - W2ru.9Zenie nie 
po2:Wala jej mówić. Zebrani nagradzają ją 

J., V\. duUO\V~..ku A nn u Galcz_yńska Maria 

Przy akompaniamencie okrzyków na cześć 
Zjednoczon~j Pal'Ci, tow. Gołębiakowa, se· 
krelaJ:z Kefmitetu PPR, Tkalni Nowej odczy
tuje rezolucję: 

„My, załoga PZPB nr 1 w Łodzi zobowl~
zu.iemy się . dla uczczeni.a Kongresu Zjedno
czeniowego, wyprodukować dodatkowo do 
dnia 15-go grudnia 1,400.(lOO metrów tkanin, 

Kizynowek SklJ'blslaw« 

Z. Dmczak 

- To jeszcze mało. Rob1"ł i 88 tyc!ęcy, a
le ta osnowa nie jest dobra. Gniazda &ię 
robią. 

hucznymi oklaskemd, Radufmy się - plan roslał wykonany 
n-1111-1n1-1111-1111H1n1 -mn11m-„"-""-.n-~11-1111-1n1-nn-1111-1111_,.-~m1••11111••11111•mN111••••• 

Wyręczając jedną z towu-zysze'k pracy, zo 
stała na drugą zmianę. choć troje dzieci 
t~·n! w domu u ma~. 

- Trudno. Niech trochę potęsk.n14'. P1ian 
mtJ1łi być wykonany. 

Błędy, wielki zryw i nauka na przyszłość 
Wywiad z sekretarzami organizacji partyjnej w PZPB Nr 1 low. tow. Kaczmarkiem I Grzesiakiem 

Towarzysz:ka Seweryn.lak 1 ~~a 
Stalarz to „stare wygi" (ale staa-e tyLko do 
świadczeniem), mające za sobą już wiele lat 
pracy na tkalni. Dz1e1me dotrzymują im 
jednak kroku i młode tkaczki. W pierw
szym rz~zie, w długim jak. ul:icn, ganku, 
uwijają się dwie drobne figurki dwie 
młodziutkie „czarodz'.ejki" towarzyszka 
Wyrzykowska Lucyna, lli.cz~a sobie 20 W10· 
sen i niewiele od niej starsza towaJ:zyszka 
Km:ia Vl'ladyslawa. 

J. Sewerynklk Wł. Kuzia L. Wyr.zykows.ka 

- W październiku nie tylko nie mogliśmy od
powiedzie~ zohowię.zaniem na apel załogi „Za
brr.e - Wsrhód' ', lecz pod znakiem zapytania 
stanęło r6w11ież wykona.nie zobowią.zania pierw
szomajowego, t. j. wykonanie ro1•z11ego planu 
produkcji do d11ia 30 li~topatla. O przyczynach 
tego ~laou neczy m6wiłem na niedzielnej Kon
feren„ji MiejRkiej: główną i zasadniczą. przy· 
czyuą. było to, że w pewnym momencie nasza 
organizacja partyJna odwróciła si' od spraw 
produ"kc•yj11ych. Kiedy pod wpływem uchwał 
Plenum Sierpniowego KC 11aszej partii przy
•f ą.piliśmy do r~wizji 11as:r.Pgo sposobu pracy 
ok;17.ało się, że jest j117. zap67.110 lla takie odro
hie11ie 1.alrglui!ri, kt1lre pozwoliłoby nam wziąć 
zobowią7.an ie przetlkougresowe. Ale punktem 
naszej ainbit·ji, 11a•zego ho11oru partyjnego i ho
noru całej naszej załogi stało się dotrzymanie 
zobowiązania pierwszomajowego. I jak widzicie 
- udało nam się tego do"kona6. 

- W jaki sposóbT Koukretnie: jaka była w 
tym rola organir.acji partyjnej! 

Organizacja partyjua zastosowała takie 
metody pracy, które 1.bliżyły nas do spraw pro
dukcyjnych, jak nigdy przedtym. W okresie 

- Moje kochane córuchny - mówi o nich tych gorących kilku tygodni nauczyliśmy się wię 
m'ękkim głosem mi\iSter tow. Wierszeń - cej, niż w cię.gu kilku poprzednich lat. 
pracuje „to to" j<!Jk stare. Żal im n.a chwi- - Na czym mianowicie polegają. te metodyf 
lę od~jść od krosien - Sprzęgliśmy bezpośrednio organizacjt z 

Dzi.6iiaj zreszą WS'lly<Scy liczą się z każdą produkcją.. Organizacja opracowała szczegółowy 
minutą. plan bitwy o wykonanie zobowiązania pierw-

- Ten straci minutę, ten dwie, a w sumie szomajowego i obarczyła każ.teu;o członka Ko
zb'.erze się godzina, której akurat może :ia· miietu Fabrycznego odpowiedzialnością. za. po
braknąć do planu. A przecież doZ.iś koniecz- szczególne odcinki produkcji. Partyjniacy po-
nie musimy go wykop.ać. nosili teraz odpowiedzialność za techniczną. or-„ * • ganizacj' produkcji. A jednocześnie wytwarzała 

Gdy w poniedziałek zrobiono ob:-iczenie, Się! - jakże konkretna i jakże błogosławiona w 
brakowało do planu jes.zcz.e 256,200 metrów, skutkach - WSPóLPRACA wszystkich 3-ch 
We wtorek rano brakowało już tylko 76.000 decydują.cych czynników na fa.bryce: admini
A więc w ciągu doby miast 16-0.000 zrobiono stracji, Komitetu Partyjnego i P..ady Zakłado-
180,000 metrów. To chyba najlepiej świad· wej. 
czy o tempie pracy załogd PZ.~B nr 1 na Oto kilka przykładów: jeunym z głównych 
„finiszu". W ciągu listopada Tkalni<1 Nowa warunków wykonania planu było zmniejs7.enie 
i Żakardowa nadrobiły 1,178.000 metrów za czasu postojuw techniczuych. Otóż za tę spra
ległości p;zeszło jedną trzecią planu mie- wę ponosili o~obistą. odpowiedzialność tow. dyr. 
sięcz.nego (3,062,000 mtr.). · I Cwilieh z ramienia administracji, tow. Gołębia-

. kowa z ramienia Komitetu Partyjnego Nowej 
NA KSIĘŻYM MŁYNIE Tkalni i tow. Gabara z ramienia Rady Zakłado-

Tow. Sliwiński' Władysław jest sekreta· wej. 'l'a~ samo było po.a względem ~więks7:en1~ 
rzem Komitetu PPR na Księżym Młynie. szJ'.bkośc1 ~brotów kros1~n, .ko.ntroh w~tkow i 

- Setnie popracowali nasi towarzy.gze w kazdego 10~ego przeds1ęwz1ęc1a, komecznego 
tym ostatnim okres:e - mówi tow. La.nsrc dla wykonama planu. „ 
·wa Helena, członkini Rady Zakładowej, ()O· Goą<• zkowo szu~ahstJłY . dróg . odrobienia 
rzuciła b'urko i stanęła do maszyny, mło. zaleglo§ci. Przy H'h wynaJdywn n1u organi
dziutka Gałczyńska Maria, prządka na obrą- zacja party,in'1. oilegrała. dużą. 1·olę. Roz
c~ach, , J>O~tawila sobie za tnm.kt honoru szerzyliśmy ilość krosien, p,raeu,ją.eych na 3 zruia-

nie do 800, i organizacja partyjna była inicja· 
torem w wynajdywaniu eiły roboczej - prze
rzucaliśmy ludzi z oddzialu przygotąwawczego 
- do pracy przy krosnach prze~zła częś6 poma
gac7.ek i zwięh„yła Ri~ w te dni ilość tkaczek, 
pracujących na J :!-tl<ach. 

Jednocześnie prowad1. iliśmy akcję! wyjaśnia
jącą na zebraniach kól i wśród bezpartyjnych. 
Na zebraniach kół, poświęconych oczyszczeniu 
szeregów partyjnych, przed~tawiliśmy członkom 
partii niepokoj:i.cy stan rzeczy w dziedzinie wy
konania. planu i wskazywaliśmy drogi jego usu-
1iięcia. Przeprowauziliśiuy po7.a tym 2 między
partyjne zdir1u1ia o<l1lzialowe, 2 mi,dzypartyjne 
zebrania majstrów i ogólne zebranie rultjstrów
członków partii. i bezpartyjnych. ·wszystko to 
razem wzi~te przyczyniło się do opracowania 
generalnego planu strategicznego wygrania bit
wy o wykonanie zobowiązań majowych. 

- A jak ludzie reagowali na tych zebraniach' 
- :Muszę przyznać, że w świetle reakcji towa-

rzyRzy, jak i całej postawy załogi tym jaskra
wiej ujrzeliśruy nasze błędy i naszą. winę za 
wytworzony stan. Ludzi ogarnęła determina
cja, byli gotowi dać pracę dodatkowych godzin i 
wielu z nich to uczyniło. 'l'owarzysze przycho
dzili i pytali z wyrzutem: DlaM;ego wpierw nie 
mówiliście o tym 7 Dlaczego czekaliście tak 
dlngof 

Zuane są. już bohaterskie czyny tow. Goły
gowskiej, która po pracy w PZPB Nr. 21 przy
chodziła do nas pomaga6 w wykonaniu planu. 
Ale Gołygowska nie była jedyna: podobnie za
ofiarowali się po swojej normalnej pracy na 
krosnach funkcjonariusze Bady ZakladoweJ, 
Ligi Kobiet, Komitet~w Oddziałowych, jak tow. 
tow. Gabara, Kruszyńska, Golębiakowa, Kaspe~
ska., Woźniakowa, Jakubowski i wielu, wielu in
nych. 

'l'o był wielki zryw. Ale ten zryw tym bar
uziej przekorfał nas, że mając tak ofiarną. i tak 
wysoce uświadomioną załogę , można było pi:zy 
dobrze postawionej, s~·stematycznej pracy wy
konać plan bez tych nadzwyczajnych środków. 
Powtarzam: Gdyśmy widzieli determinację na
szych. towarzyszy i większości załogi, to tym 
bardziej - zarówno ja o~obil\cie, jak i pozo
stali członkowie Komit etu - przekonaliśmy się, 
jak wielkie były poprzednie nasze błędy. 

* * * 
Tow. Kaczmarek i tow. Grzesiak, mówiliście 

na początku o korzyściach i' nauce na przysz
łość. Go przez to rozumieliilcie T 

- To nie nle;::a 0!>1 1111~ Ż:łil11ej wą tpliwoiki
ośwind<'zn;ią. .ied11ogloś11ie ohaj tow:i.rzysze. 

,... :Po J>ierwsze: W te gorą.ce dni naszych ak· 

tywistów pneniknęła całkowicie 'wiadom.oM, łe 
to oni właśnie !Ił odpowiedzialni za bieg pro
<lukcji. Poszczególni towarzysze, którzy wpienr 
sądzili, że praca partyjna - to tylko "polity'
ka", a więc zebrania, referaty, sprawy ideolo
giczne, teraz wiedzą już. że pracą pa.rtyją W 
fa.bryce jest walka o plan, że w naszych ""° 
runkach walka o plan - to też polityka, to ideo 
logia. I to jest osiągnięcie trwałe. 

Po drugie: - W cią.gu tych kilku tygodni 
wzrosła. ogrom)lie wiedza techniczna naszego ak· 
tywu partyjnego i wzrosła świadomoś6, że ko
nieczne jest dalsze pogłębienie zdobytej wie· 
dzy. I to r<)wnleż jest osią,gnięciem trwałym, 

Po trzecie: - Koła, jako całość, jalto ze8p<l
ły partyjniaków wzmogły swe zaintetesowanie 
produkcją. i poczucie odpowiedzialności za pro· 
dukcję. I to również nie skończy się wraz z 
obecnym wykonaniem planu. To również musi 
narastać, rozwija<\ się i pogłębiać. 

· Po czwarte: - Kierownictwo. nastej organł· 
zacji partyjnej nauczyło się tak pracować, by 
w przyszłości przez systematyczne rozłożenie 
pracy na cały rok wykonywa6 zadania produk
cyjne bez uciekania si~ do metod szturmowych. 

Wiemy już teraz, że sprawa. wykonania planu 
- ile zrobiono między jednym zebraniem koła 
.a drugim, ile nalężało zrobić, analiza. braków i 
osią.gnię6 - musi być stałym punktem porr.ąd· 
ku dziennego każdego posiedzenia egzekutywy, 
Komitetu Oddziałowego i Komitetu Dzielnico
wego. Wiemy, że każdy sekretarz Komitetu Oli· 
działowego i kierownictwo dzielnicowe musi ka.i 
dego dnia sprawdza6 wyniki dnia poprzedniego 
każdego oddziału i każdej sali i gruntownie 
przeanalizować je. Wiemy wreszcie, że każde z9 
branie koła musi rozpatrywać wyniki produkcyj 
ne za ubiegły okres-przede wszystkim na swo 
jej sali i na ~woim oddziale, ale również na ca· 
łej fabryce. Rozpatrywać-i wycią.gać odpowie
dnie wnioski, przyjmować -0dpowiednie uchwały. 
1 realizować je. 

- W pracy organizacji partyjnej - oświad· 
czają. towarzysze Kaczmarek i Grzesiak - ne
stą.pil przełom. Zrobiliśmy w za~adzie jedni} 
rzecz: przystąpiliśmy do realizacji uchwal sierp
niowych naszej Partii. Zmieniliśmy styl pracy, 
który cechuje obecnie więcej rzeczowości, czuj· 
ności, więcej bojowości. To udzieliło się całej 
załodze. To pomogło nam obroni6 honor naszych 
zakładów T tn pomoże nam w naszej dalszej 
pracy. 

WyWia.d przeprowadził 

.A. Perłowi!~ 



10 LAT WIĘ;ZIENIA ZA ~ł.:m~ENIE 
FAŁSZY :vEJ ł'.tWPAGANDY 
~ZKODZĄCEJ P ANS'!' WU 

Rejonowy Si!.: Wojsk.:Jwy w Bydgos~--"-Y 
na sesji wyjazdowej we Wloc:awku roz
patrywał sprawę .l!'ranciszka Rerueckle.go :.. 
pow. włocławski.ego. Reniecki rozp::iwszec:i.
niał fałszywe i nieprawdziwe w.iadomości, 
tłzerząc wrogą propagandę godzącą w 
uetrój .Polski. Ponadto Renieck1, będąc 
właścicie;em gospodustwa roinego o obsza
rze 45 ha, wyzyskiwał biedotę w1eJ[;ką i w 
sposób brutalny odn::is1ł się do robotmkó„ 
rolnych. Za pobic.e, Z.1trueillio:iego w jegc 
gospodarstwie robotnika, skaz:my został w 
r 194 7 wyrokiem Sądu Grodzkiego. 
Sąd uzns.ł Remecke1go Winnym szerze

nia propagai-idy godzącej w dobro Państ,v 
i skazał go na 10 lat Więzienia. 

„ 
Gładką asfaltową szosą, która lśni od 

pierwszego przymrozku wyjeżdżamy z Kato 
wie w kierunku Zabrza. W mglistym listopa 
dowym pawiefrzu żarzą się tu i tam ogrorn 
ne hutnicze piece, ziemia czarna jost od wę
glowego pyłu. N a tym ciemnym tle rysują 
się jes.:;:cile jaśniej, jeszcze bardziej kontra
stowo małe sześciany kremowych domków 
rob-Otniczej kolcnii, która wyciągnęła si~ 
dług:m pasem wzdłuż drogi. 

Kolon:a jrot nowa, jeszcze tu i tam bie
leją sterty desek i żółte kopce piasku, ale 
ru:!h w niej już ogromny. Z daleko położo
nych nędznych czynszowych domów dobrze 
i radośnie przenieść się do s·.vego nowego 
mieszkan:a. 

Jedziemy pr..ez S~ąsk, nie ma więc granic 
miast, ani osiedli, łączą cię one, wydłużają, 
zlewają w jedno v/ielkie miasto Zagłębia. 

Nawet n:e Ep:::strzegliśmy, że wjeżdżamy 

do Zabrza - wydawało się, że to po prostu 

o cz 
dalszy ciąg Katowic. A przecież Zabrze w Pod!l1~sicnie wy ... aJ 1:...;.;1 .-ra;;;;r. po . azny 
już Ziemie Odzyskane. Jak sztuczna była prze1o;n rnrówno ;:-.o linii wydo:..iyc.a JOk l 

granica, która tu kiedyś ·bieg· a. wyC.ajno3ci, nc.st.,pił ·w o::ocat:li.~1 LJ..ic:::ią::Ju 
Kopalnia Zabrze-Wsehój rzuciła apel, ..,, związku z czyr,e:-n kc"'-.. .-3So,::nu N c;ą 

wzywający wszystkich ludzi świata pracy gu W dIJ.i list-0pa::.a wy. uycrn ,,z 08.o nc
do kongre.wwego czynu. Kopalnia Za.brze p.:;szt:_cgobych kcpa.~uach od 10 t.:.> ld·. 
- wykonała o 40 godzin wczesniej niż s~ę procent, a wydajno.<ć od 101 p.cJ dJ llt 
zobowiązała swój roczny plan. W Zabrzu proc2nt. To są st\"1i~ .. z3 ia p.:<e -0·11 .v• fr 
tow. Bierut został wybrany na delegata... ce i zna:ie, ale n e t .L ·.:.;::_c.:i i ~l LPJ· 
Rozsławiło się Zabrze, uros~o cło wielka- sób dało si~ os.i:iP:::ć t...:t· J:;zym gor il: :n 

ści miasta - symbolu tak wielkie re:;·'1La.y. l·;ytahr:,r o t0 gu<T.1 
~abrze to miasto, hCZ'łce 130 tys. miesz- kó·.v, którzy radoSni, j k pod~ _.., . --1'-u"go 

kańców w czym znaczna część autochtonów świ~ta zebrali się "' t1il:y .a Ul 0"7-YRto-
i wiele rodzin górniczych przybyłych z Fran ści wyhonania prz-~„ - ..: nó· 
cji. planu. 

6 wielkich kopalń, pracujących na tere- Otóż współrav1::ic .cr . .-o, k' }., 
nie miasta wydobywa ponad.10 proc. ogól- rzucił tutaj Wrnc nty .t'~cl\)„ '· 
ncpol.::kiej nrcdukcji węglowej. W ubicg'..ym p:·zyji;:ło i r.talo ó.i~ ru<!l•e:n 
raku zabrskie kopalnie wy!.:onały w 101 v"r's;_)o:z::nvcd·uct.wo -~ u 1 v u górnil'Ó>' 
procentach zakreślony plan wydobycia. W zai~terGZo;-;a.nia ::~ . " u ;.- ~ Y l :1;drową 
tym roku produkują 2 miliony ton więcej' I r.mb!cję ich przekrG:zc u:::.. 

Na·7et tam, go.z:i„ ze strony zar~ _ 

SKóRA W SPOLDZIELNIACH DLA 
CZŁONKóW ZWIĄZKOW ZAWODOWYC.:. s 'ł z • lcy z orko 

czy dyre:..cji fabn k ri,~ by:o c 1~ go esu. uozum.enia dla WO:t; 4' wod~L~ .a, l .., m 
cy p0trafili 'NYI!'.1-S.c J. ad .... :;1· cji n~pr.'.:.\ a na cześć Kon 

Pracownicy Spółdzielni Spożywców 
.• Robotn:k" vv Ozork0w:e zebrani w dn. 
26 listoparla 1948 r. postanowili uczcić 
Kongres Zjednoczeniowy. 

Pracownicy sklepowi podjęli współ
zawcdnictvto o lepszą obsługę sklepową 
czystość w sklepsch i dekorację wy
staw. 

menie tevl.mic::!1ycn u .. <z-=~cń • n \~eJ or-
ganizacji pmcy . 
Poez~ cu.łą pa:-ą ·o''_ t:l - i t~ ~h któ 

rzy przyjechali z l>. pal..'1 franc:-is ti h i tyc„ 

Na podstawie zawartej pomiędzy Centra 
lą l'l·zemys.u :Skórzanego 1 t; ..... ~ „Spo;:em" 
umowy skóra twarda i wie~hnia sprzeda
wana będzie w spółdzielniach za pokwito
~aniem tylko członkom Związków Zawodo
Wy"ch i to w i!ości cdpowiadają:!ej jednej 
parze obuwia lub materialu potrzebnego na 
naprawę jednej pary obuw.i<i- Is ak ji rzed ngreso 

którzy tu zawsze n· S _ ' i ~ • l. IloM
robo::ników prz~kraczo)ecych l!';D proc. 

e • normy \7~;·obsła d;;; .c ") ·~ctt i , z-;.
1
· t zy-i. 

1o się wyCJ.o yc.e, p ~Y v:: ru.a :.. mn.-

WYNIK KONKURSU N. FrWOR W związku z Kongrtsem Zjednocz-e 
SCENICZNY D~A DZI'.JCI niowym Part1i Robotn'.czych opracowa 

Na ogłoszony przez Gdańską Radę Sztu- ny został przez Okręgową, Dyrekcję 
ki konkurs na ut;vór .sceniczny dla d.zi~ci 0 Filmu Poli;l~;ego w Łodzi szeroki plan 
t.er.1atyce m:m:kiej, nadesłano z całego k!-2- akcji propagandowej, która wyrażać się 
ju 50 prac. będzie w wyświetlaniu f:lmów dla lud 

Jury konkursu pierwszej nagrody nie naści miejs!dej i wiejskiej naszego woje 
przyznało. J wód.ttwa. 
Drugą nagrodę w wysokości 70.000 z!. I tak z dniem 3 Fstopada br. wyru 

otrzyma: młody poeta lubelski Eugeniusz sza w ter~n województwa łódzkiego 12 
Gołębiowski za poetycki utwór dramatycz- kin objazdowych, które w okresie trwa 
hy o przeszłości Gdańska pt. „Złote Gdań- nia akcf przedkongresowej obsłużą 235 
tika klllC7.e", nagrodę IlI - 40.000 zł. miejscc,wo·ci wiejskich. ' 
przyznano K~~ Barnasiowi za Wyśw;etlane filmy ohejmow.tć będ 
tlZttlkę pt. „Blinder • społeczną tematykę radziecką, polską, 

Ponadto wyróżniono kilka nadesłanych czeską i mają na c;elu zapoznanie nasze 
prac. 

go społeczei'istwa z przemianami życia 
gospodarczego i społecznego sprzymie
rzonych z nami narodów. · 

Wyświetlany będzie także specjalny 

film krótkómetrażowy, naświetlający 

znaczenie historyczne Zjednoczenia ru
chu robotniczego. 

Przed wyświetlaniem filmu odbywać 
będz '. e si~ dla wid!ów krótka prelekcja 
organizowana przez Powiatowe i Gmin 
ne Komitety Uczczenla Kongresu Zjed 
nocZE>niowego, w której Omówione zo
stanie znaczenie historycznego Kongre 
su Zjednoczeniowe'go' ' Partii Robotni
czych. 

PO~CY TATERNICY WYJADĄ DO 
SZWAJCARII Telefon vv każ • 'VVSI 

Szwajcarski Instytut I.a.winowy nadesła~ 
do Polskiego Towarzystwa Tatrzańskiego 
za.proszenie do wzięcia udziału w kursie la
Winowym, organizowanym w Szwajcarii w 
Jtyczniu 1949 r. 

Na kurs ten wyjedzie kilku członków po
gotowia Polskiego Towarzystwa Tatrzań

skiego z Zakopanego. 

Pod względem ilo,ci posiadanych aparatów I z tclc:fonu w minimalnym stopniu. Stan ten nle
telefonicznych Polska zajmowała przed wojną. gnie zmianie, ponieważ 6 letni J.Jlan rozbudowy 
2.0 miejsce i 1 aparat przypadał na 100 miosz- urządzeń telekomunikacyjnych przewiduje, że 

kańc6w. Mimo zniszcz-eń wojennych pozycja w tym okresie wszystkie gminy i jedna trzecia 
nasza w Europie została. nadal utrzymana, po- gromad wiejskich b~dą. miały własne nrzą.dze

nieważ w okresie 3 lat powojennych dokonR.no nia telefoniczne. Do czynnej współpracy przy 
bardzo dużo w dziedzinie odbudowy urządze:t! 
telekomunikacyjnych. 

Sieć telefoniczna obejmuje jednak 
nie ludność miejską, natomiast wieś 

realizowaniu tej ważnej akejl zostaly powołane 

przeważ- również czynniki samorządowe, sp6łdzielczoś/i 

korzysta wiejskie organizacje zawodowo. 

Gospody spółdzielcze zapewniq tani posiłek 
ludziom pracy na terenie całego kraju 

Około 6 miliardów złotych rocznego do- dukcyinego zadania prowadzenia stołó
chod.u n tto osiągają właściciele 14 tysię- wek. Rozbudowa nowoczesnych zakładów 
l!y prywatnych zakładów gastronomicz- zbiorowego żywienia ułatwi również sy
nych w całym kraju. Łączny bowiem ich tuację coraz większej ilości kobiet pracu
obrót roczny wynosi około 30 miliardów jących zawodowo. 
złotych (wyliczenie dochodu netto opiera Mimo, że akcję uruchamiania gospod 
się na szacunku praktykowanym przez spółdzielczych podjęto w połowie lipca 
władze skarbowe). Nie jest więc obojętne br., już obecnie czynnych jest w całym 
na jakie cele przeznacza się tak potężną I kraju 137 takich zakładów. 
kwotę. Na rok przyszły opracowano dwa plany 

yv t~ch warunkach duże znaczenie bę- rozbudo"1?7y sieci gospod spółdzielczych. 
d.zie nnała rozbudowana systematycznie Plan minimalny, opierający się na zapew
s1eć gospod spółdzielczych, które zaczęto nionej w tym celu kwocie 400 miln. zł. 
uruchamiać w różnych częściach kraju kredytu inwestycyjnego - przewiduje od 

danie do użytku dalszych 157 placówek 
żywienia zbiorowego, zastępujących sto
łówki prowadzone przez zakłady pracy. 
Plan maksymalny, tórego realizacia uza 
leżniona jest od możliwości zmobilizowa
nia poważnych kwot na cele inwestycyj
ne, obejmowałby utworzenie około 1000 
gospod spółdzielczych. W chwili obecnej z 
14 tysięcy prywatnych przedsiębiorstw 
gastronomicznych, zaledwie około 6. 700 
placówek wydaje normalne, gorące po
siłki, reszta zaś - to drobne za.!Hady, któ
rych zasadniczym przedmiotem działalno
ści jest wyszyn!{ napojów alk~holowych 

dopiero w drugiej połowie br. Gospody 
spółdzielcze mają być zakładami o no
wych formach organizacyjnych, które za
stąpią przestarzałe zasady prowadzenia 
prywatnych restauracji, obliczonych wy

Nar da instruktoró kolportażu 
łącznie na zysk. Przed nowoczesnymi za- W ubiegłym tygodniu odbyła się w lo
kładami gastronomicznymi staje nato- , kalu KW PPR w Łodzi, przy ul. Piotrkow 
miast zadanie dostarczania masom pracu- , skiej 55 narada instruktoró•N kolnortażu 
jącym pełnowartościowego posiłku, zdro- prasy partyjnej z terenu woj łódzkiego z 
wego i taniego, przy zastosowaniu kalku-: u:iziałem kierowników Rozdzielni RSW 
lacji opartej na samowystarczalności go- „Prasa". 
spodar~zej.. . , j · W naradzie wzięli udział tnkże przed-
~rugrm istot~ym zadamem .go~pod społ stawiciele kolportażu prasy partyjnej 

~el~zych . będzie up~ws_zec_hmeme praw: PPS. · 
dziwie racJonalnego zyw1ema - w przec1 I . , . . 
wieństwie do praktyki restauracji pry- N.arada poświęcona była omow~emu zor 
watnych, gdzie obsługa konsumenta pro- · gamzow~ma. masoweg~ kolp?rta7.U prasy 
wadzona jest pod kątem zyskowności po- przy~złe~ ZJednoczoneJ Partu Klasy Ro
szczególnych dań, zależnie od wahań cen botruczeJ. 
rynkowych. Zebranym przewodniczył wice-dyrek-

Ponadto spółdzielcze gospody mają od- tor Delegatury RSW „Prasa" tow. Kry
cląźyć zakłady pracy na odcinku niepro- szewski, który wygłosił referat organiza-

cyjno-instrukcyjny naświetlając cele i za
dania kolportażu w dniach mającego od
być się Kon~esu Zjednoczeniowego Partii 
R0botniczych. 

W rezultacie dwudniowych obrad usta
lony został szeroki plan akcji kolportażo
wej, kttóra w dniach Kon~resu Ziednocze
niowego prowadzona będzie na terenie 
woj. łódzkiego. W akcji tej w.ezmą udzial 
1:pecjalne brygady kolporterów na szcze
blu powiatowym, gminnym i grorn;:idz
kim. Do akcii tej przystąpią wszvstkie 
orrniwa on{anizacji partyjn eh PPR i 
PPS, tak aby pnsa przysz;e; Zjednonzo
nej Partii dotarła do naiszerszvch mas 
partyjnych i bezpartyjnych w woj. łódz
kim w mieście i na wsi. 

-· 

terialne. 
Podobne c!omki ja::r tv, które Widzieliśmy 

po drodzJ ro:r?ą i t·it J· D:;Tek.!jii, osiedl 
robotniczyc'.:l w b:, c, ym. roku od "ała do 
użytku górnil·ć-.v 2.01- :;:a~eszk nia, a. w cią
gu g;:udnia. p.::zyb;dzi~ Lil jez?c„e _ponad 
~CO. W wake o pcp!':"!.'\7ę b~rtu z 1 b'" 1rich ro
botmków i górn~kó v bio>-ą udz! ' w.<:zys::y, 
i dyrekcje kopalń i samorząd i par!:i"'. 

:t:abrze jest m~astem szczególnytti.. Tru'.l
no o nim n~pisać, ho d2:ieje się tu z dn. na 
dzień tyle, i lak a; eh rzeczy, że pisać 
trzEba by często. Tu przecież ja ... krawieJ 
niż w innych miastach rośnie nowa histori'.;. 
i nowi ludzie. 

A Jerzy Krauze z rototn.ika dyrektor!. 
przodownik z Zabrza-Wschód, Wło"arski 
bo'1ater walk francttSkiego ruchu oporu, 
emigrant-komunista: przodownicy i dzielni 
towarzysze Jurowski, Szczepaniak, Cyron, 
- z kaidym wartoby porozmawiać, histo-
rię każdego opowiedzieć. 

W Zabrzu ludzie są dumni ze swego mia
sta, bo to nie tylko kopalnie, nie tylko hu· 
ty i koksownie, nie tylko mocna i dobra or
ganizacja partyjna, nie tylko sława oStat
nich dni. 

Robotniczy Sląsk również tu może się po
szczycić dużymi sukcesami na p:ilu oświato
wym, kulturalnym, a:1:ystycznym, bo w 
Zabrzu jest nie tylko dobra orkiestra, nie 
tylko dobre zespoły świetlicowe, ale będzie 
również pierwsza w Pols-:e Rcbotlicza Fil
harmcnia. z inicjatyv1y rcbotników powsta
je i udostępni światu pracy dobrą muzykę. 

Gdy na apel Zabrza odp-0wiad::iją fabry
ki i warsztaty, huty i kopalnie niech wie· 
dzr. że nie było przypadkiem, ż3 stąd pad
ło haslo przyrzeczenia kong--esowego, że 
czyn kong.esowy mór"ł zrodzić się tylko v1 

takim mieście, gdzie jzst silna i świadom'!, 
pe:na wiary w słuszno3c obranej przez Pol· 
ską Partię Robotniczą drogi klasa robotni
cza. 

Na nowej historii Zabrza zaważyły nie 
tyle pokłady węgla, nie urządzenia hutni
cze, ale ludzie, którzy tu cyją i z zapałem 
w codziennym dniu budują socjalizm. 

w•• 

f;adzie~ a kronika kulturalna 
l\foskiewskie, muzeum narodów ZSRR 

przeniesiono do Leningradu i połączono ze 
">:najclującym się tam mvzeum etnogra
ficznym. Now0rnu mu7°um nadano na
zwę Pl'.fo:tw. Muzeum Etnografii Naro
dów ZSRR. 

* * * 
W pobliżu Ki<>łowodzka, w rejonie 

~rzbietu kaukaskiego, na wysokości 
2.1 OO m. buduje sie obecnie stację astrono 
miczną, będącą filią obserwatorium Puł
kowskiego (pod Leningradem). 

* * * 
Radzieckie koła naukowe obchodzą 

63-lecie urodzin wybitnego geografa ra
Cłzieckiego, członka .Abdemii Nauk ZSRR 
Gri~oriewa. Jubilat zajmuje w chwili 
ohec>1ej stanowisko dyrektora Instytutu 
Naukowo-Badawcze~o Geografii. Szcze
crólnv rozgłos zdobyły jego prace dotyczą
c~ Jakutii, obszaró'V północnych ZSRR, 
Uralu, Kaukazu i innych terenów. 

,Wydawca: WoJ. Komite~ PPR w U.dz1. Komitet łtedakcyJny. H.ed. i Adm. Lol.Iz, P1vt111.e .im ~o. le'it:Lvńy: t.ea< '< tor L~a1:z . .Ho· 1 '-'"kr , • ~fi-1 r 1 . ~a. nocnfl 112-a1. 
Dział oarloszeń: Piotrkowsl:a 55. tel. 111-50. Konto PKO Vll-1505. Zakł. Graf. RSW „P ras:.", Administracia nie przyjm u ie od'low iedzialno!:~ł za termin.owy druk o~łoszeA.. 
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TEATRY 
Dr Z. LATOSZEWSKI i Z. ADAMSKA 

W FILHARMONII 
W p~tek, 3 grudnia, o godzinie 19.15 

w XI Koo.cercie Symfonicznym Filharmo
nii Miejskie.i w Lodzi wystci:pia. gościnnie 
pr. ~ygmu:nt Latoszewski jako dyrygent 
l Zofia Adamska - solistka (wioloncze
la). W programie: „Szeeherezada" Rim
ski.i-Korsalro'\va. „Preludia" Liszta i Kon
cert Wli~lonczelowy Dworz.aka. Kasa Fil
harmo.n:n czynna codziennie od godziny 
10 - 13, zaś w dniu ko!Ilcertu od 16 do 
rozpoc~c:ia kolllcertu. Część biletów prze
znaczona dla czlonl~ó1v związków zawodo
wych, rozprowadza Wydział Kulturalno
Oświatowy OKZZ (Traugutta 18). 

Wszystko przemyślano z 
Kapitan Sportowy ŁOZPN-u i jego 15-tu chłopców 

siebie minami udają się do Chorzowa · 

„;· 

• z pewnymi 

CO GŁOWA, TO GŁOWA„. 

Państwowy T€':itr Wu.iska Polskie~o ! Kap'itan 
D

.,,;.; ul. Jaracza 27 l 
""'" o godzinie 19.15 przedsta- I 

mówi, już za pasem, a tu LKS donosi nagle o 
kontuzjach swych zawodników, odniesionych 
podczas ostatniej przeprawy ligowej w Poz°;a
niu. 

ACH TE.NŁUć 

Widzimy więc, że kapitan LOZPN-u potrafił 
wyjść z iIµpasu. Ewentualne luki w składzie po· 
trafi jakoś załatać. Obmyślany jest również plan 
strategi~zny niedzielnego meczu. Łącza kapitan 
sportowy LOZPN·u będzie się starał przede 
wszystkim wypróbować na pomocy, dopiero gdy· 
,by zaszła istotna konieczność, a więc gdyby na. 
przykład, mówią,c po sportowemu, „nawalil"1 

Kraszewski, to wówczas na miejsce jego musiał· 
by przejść Lącz, a jego miejsce zają,ćby musial 
Pietrzak lub Miller. 

Wlc.!lie popuhr:ic.i komedii czeskiei Jana s - Największy kłopot - mówi p. Kowalski-
Drdy pt. „Igrnszki z diabłem" Ciekawa I' p Q rt Q Wy 11prawia mi kontuzja Lucia, inni sądzę wykurują 
treść, piękne melodie i tańce c~yni~ sztu.- , się do niedzieli. Gdyby się okazało, że Luć nie 

kę w reżyserii Leona Schillera widowi-1 ŁQZPN-U będzie mógł grać, będę musiał zastąpić go Kopa-
skiem pełnym ur<;>ku i optymistycznej wia niewskim. Mam również pewne obawy co do 
~. W człoWJeka. Zespół tworzą Urbana - m'6wi nasz rozmówca -gdyż Urban 
f!Jewska. Życzkowska, Bartosiewicz, Puch I już dłuższy eza.~ nie gra, ale poeieszam się tym, 
ruewska, Skwarska, Borowski Biernacki że trenuje. Jeżeli jednak nie będzie się czuł na 
~lk~wski. De.iunow;cz, Grab~wski, Klo~ Zygmunt silach wziąć na siebie odpowiedzialności za swą 

Dla uspokojenia opinii piłkarskiej Lodzi war· 
to przypomnieć, że w myśl regulaminu dozwolo· 
na jest wymiana dwóch zawodników w czasie 
gry. Nie też dziwnego, że p. Kowalski za.bier;\ 
ze sobą. aż 15 piłkarzy. 

smski. Kozłowski, Lubelski, Łapiński Lo- Kowalski grę, to zastą,pię go Millerem. W tej chwili jed-
dyń~~i, Maciejewski, , Ordon, Stas~wski. nak - mówi kapitan sportowy ł..OZPN-u - za 
Wo1c1eehowski, Wozniak i słuchacze najlepszego „sztopera" uważam bezwzględnie 
1:~ST. Opracowanie muzyczne Tomasza. Konarskiego z Widzewa, no ale cóż - .ehło-
I<uesewettera i Władvsława Raczkowskie- Już od kilku dni kapitan Łódzkiego Okrę· pak wisi. Gdyby nie był zawieszony przez P. Z. 
f!O, deko~c.ie i kostiumy projektu Otto gowego Związku Piłki Nożnej chodzi ze „spuch-, P. N. - to niewątpliwie wystawiłbym go za- - W jakim nastroju wybiera się pan do Cho-

OPTYMISTYCZNY NASTRój 

Axera. Tance W układzie Jadwigi Hrynie- niętą" głową. Mecz ze śląskiem ma, jak to się miast Urbana. rzowaf - pytamy naszego rozmówcy. 
wfokieJ, - Jadę nastrojony optymistycznie. J'e!e11. 

Państwowy Teatr Powszechny Sport H' Z .J .R.R. chłopcy zagrają tak jak w Bratislavie, to będę 
Ul. 11-go Listopada 21 _ tel, 150-36 spokojny o wynik. Dla nas ten mecz nie ma spe· 

"!I dniach 28, 29, 30.11. 1 112. występy Mo- N a r ·c i· a r z e r a d z i· e c c y cjalnego znaczenia, gdyż w najlepszym razie mo-
skiewskiego Teatru Kukiełek M. OBRAZCO· żerny tylko przeskocyć na przedostatnie miejs• 
W A. Passe partout nieważ,ne. ce, dla śląska natomiast będzie on miał kolosal· 

Od dnia 3.12.br. wznowienie sztuki I. Eren- W pełni" przygotowań do sezonu ne znaczenie, gdyż jak uda mu się wygrać z na• 
bu.rga „Lew na placu". I mi, to zdobędzie puchar. W przeciwnym wypad· 

MOSKWA. (obsl. wł.). - Państwowy Komi· ZSRR koło Kirowska. Sezon sportowy zakoń· ku puchar zdobędzie '.Kraków. 
W sobotę „Porwanie Sabjnek" tet Kultury Fizycznej ustalił program ogólno- czony zostanie dorocznymi zawodami w Mur- ' 

rn ~. J. Węgrzynen,i . . radzieckich imprez narciarskich w nadchodzą- mańsku w ramach tradycyj11ego „święta półno- NIE JEST WYKLUCZONA NIESPODZIANKA . 
..Leatr „"~ przeprowadził. się do ~~ cym sezonie zimowym. cy". I Jak się ma mniejszą, odpowiedzialność, to le-

,. Syreny ~ W sobotę 4 grudnia o g~e Pierwsze zawody czołowych narciarzy odbędą Narciarze radzieccy rozpoczęli już staranne piej się zwykle gra, nie jest to więc wykluczone, 
19.30 otwiera seron ~948-49. komedią ln;U- się w styczniu w Leningradzie. W tym samym przygotowania. do sezonu. W wielu miastach od· że na zakońc:wnie sezonu „Anno Domini 1948"1 

blczrui, pt: „Porwarue Sabmek". Udział czasie w Bakuriani, w Gruzji rozegrane zostaną bywają się obozy treningowe pod kierownict- piłkarze nasi zgotują nam miłą. niespodziankę. 

Horą: Jozef Węgrzyn, H. Gruszecka, B. ogólnoradzieckie zawody w slalomie i skokach wem czołowych zawodników i fachowych tre-
~~ Z. Jamry, Z. ZaremlJianka. W. otwartych. Narciarskie mistrzostwa Związku nerów. W najbliższym czasie odbędzie się w' WYjAZD W SOBOT},i 
B~, ~· Dari::ki. J. Sciwiarski i H. Radzieckiego rozegrane zostaną w Swierdłow· Swierdłowsku specjalna. konferencja poświęco- I Wyjazd ich do Chorzowa wyznaczono na sobo· 
S2iwe]Ceor. Rez:vseruJe H. Gruw:ecka. Przy sku. W kwietniu odbędą. się mistrzostwa wyso- na omówieniu aktualnych zagadnień sportu nar· tę rano, mecz zaś odbędzie się w niedzielę 5-go 
~h: Z. Wiehler i W. Synder. De- kogórskie, które będą miały miejsce na. północy eiarskiego. grudnia przed południem. 
koracje: ~ G&ewski. Kostiumy: J. M. ~--.....;.--~--------~----~-------------------------------------------------------------------&ancer. 

Teatr „l\IBLODRAM" 
al. Traugutta 18 (gmach OKZZ) 

• I:lliRś. o godzinie 19.15 ,,Gody weselne" -
WJ.Wlwisko ludowe w układzie i reżyserii 
Leon.'.l Schillera. Pełne uroku winowi.ska 
Oi>~a się na motyWach obrzędowych, teks
tacli mówionych, śpiewach i tańcach zwią
zanych z ludowym obrzędem sobótki we
sela i dożynek, :kompozycja muzyczna: Wła 
dysława Raczkowskie"'o i KRzimierza Si
~ego, tańce Barbary Fijewskie.i. ko
stiumy i dekoracje f't~:>i<·lr. V''.l Cegielskie
go, 
'le; Teatr Kameralny Domu żołnierza. 

ul. Daszyńskiego 34 
Dziś i codziennie o godzinie 19.15 sztuka 

T. Rattigana ,,Kadet Winslow". Udział bio 
ra: StaniRław Bip.li11s1,; He1 ~·"=1 'P··'"i:' ·· "'rn. 
Edward Dziewoński, Irena Horecka, Wan
da Jakubińska, Janusz Jaroń. Halina Ko
ssobudzka.Andrzej Łapicki, Adam 1vlikoła
jewski i Konstanty P~gowski. Reżyseria 
Erwina Axera. Dekorac.ie i kostiumy Wła
dysława Daszewskiego. Kasa czynna od 11 
do 13 i od 15. Tel. 123-02, 

Teatr Komedii Muzyczne.i „LUTNIA" 
Piotrkowska 243 

Dziś I codziennie o godz. 19.15 „Piękna 
Helena" opera komiczna w 3 aktach J. 
Offenbacha. Bilety wcześnie.i do nabycia w 
Zwiazku Artystów Plastyków, ul. Piotr
kowska 102, a od godziny 17 w kasie tea
tru. w niedzielę kasa teatru czynna od go-
druly 11. . 

KONCERT TUR 
·Towarzystwo Uniwersytetu Robotnicze

go - Zarząd Wo.iewódzki i C~ntralne Biu 
ro Koncertowe - Okręg Łódzk; ur7.ądza 
lronC€rt w sobotę 4 grudnia 1948 roku o 
godz. 16.30 w sali Za~du Wo.iew6rl7.ldeeo 
TUR - CRDK ul, Piotrkowska 24.3. TJ_ 
dział bóidr~: Łódzka Orkiestra Symfonicz.. 
na. dyrvgent Józef Pawłowski, soliści -
Julia Gorzechowska - sopran. Anna To
karczykówna - fortepian. W programie· 
Pieś'nli i tańce - dawne i d7.i~ieisz.e. Przed 
sprzedaż biletów w kas.ie OKZZ. ul. Trau
gutta 18 i w Eekntarfa,cie Zarz. Wojew. 
TUR ul. Plotrko·wska 243 a w dniu koncer 
tu w kasie TUR-u. Cena zł. 25 d1q "zlon
ków Związków Zawodowych. 1 

TEATR O:BRAZCOWA 
NA ODBUnOWE W i\RSZA WY 

Inliś, w czwartek, dnia 2 grudnia 1948 r. 
w sali Teatru Powszechnego (11 Listooa
d:;. 21) odbędą. się dwa Pożegnalne wystę
py znaJmmitego zespołu k~~łkowego Ser 
girusza Obrazcowa, O go~e 16.30 WY.
konana zostamie barwna basn pt, „Noc Wl
gjJijna". zaś o godzinie 20 Koncert ,,Pieśni 
z lalkami" w wykonaniu Obrazcowa z u
działem Borysa 8µnshlego - skrzypce. 
Występy orgamhmje Zar~d Miejskj. w Ło
dzi, Wydział Kultury i Sztuki. Bilety do 
nabycia w kasie Teatru Powszechnego od 
godZ. 10 do 14 i od 16 do 20. Całkowity 
dochód Artyści przez:naozają Wl Fundusz 
OdbudowY Wars:;,awy,, 

Nowe rekordq .#wiata 
·zatwierdził Międzynarodowy Związek Lekkoatletyczny 

LONDYN (obsł. wł.). - Międzynarodowy kers - Koen. Obecnie rekord ten - 11,5 sek., nowiony w Brukseli. ' 
Zwią.zek Lekkoatletyczny zatwierdził 10 nowych należy wspólnie do Blankers • Koen i A.mery- 80 m. p. pł. kobiet - Blankers - Koen (Ho-
rekordów światowych, ustanowionych w eią.gu te kanki Stephens. landia) 11,0 sek., ustanowiony w Amsterdamie. 
gorocznego sezonu. 9 zatWierdzonych wyników · Zatwierdzono naRtępujące rekordy: 5 mil chód - Churcber (Anglia) 35 : 43,4 mi-
jest nowymi rekordami świata.. Jeden rekord - 400 m. - Me Kenley (Jamajka) 45,9 sek. nuty, ustanowiony w Londynie. 
w biegu na 100 metrów w konkurencji żeńskiej ustanowiony w Milwaukee. 30.000 m. - Hietanen (Finlandia) 1 : 40 : 46,4 
- został wyrównany przez Holenderkę Bla.n- 2,000 m. - Reiff (Belgia) 5 : 07,0 min. usta.· godz., ustanowiony w Jyvaskyla (Finlandia). 

IJaaąa sportowcy wsi 

G.U.K.F. rozprowadzi sprzęt łyżwiarski 
Ponieważ akcja upowszechnienia. łyżwiarstwa 

napotykała. dotychczas na poważne trudności z 
powodu braku sprzętu, Główny Urzą,d Kultury 
Fizycznej zakupił znaczną. ilość łyżew oraz 
butów narciarskich i do łyżew. Oprócz łyżew po 
pularnych („ Turfy"), do hokeja oraz do jazdy 

figurowej i szybkiej, 7.najdują się również łyż· 
wy drewniane z metalowym ostrzem, przczna· 
czone dla wsi. 

Sprzęt, zakupiony przez GUKF, zostanie roz· 
prowadzony w terenie za pośrednictwem zwil}Z
ków sportowych i poszczególnych pionów. 

Ośrodki wychowania fizycznego 
dla młodzieży pracującej 

W ramach akcji upowszechnienia wychowania 
fizycznego Związkowa. Ra.da Kultury Fizycznej 
i Sportu przy KCZZ prowadzi ożywioną. działal· 
ność. Obecnie, w porozumieniu z Funduszem 
W czasów Pracowniczych, Rada Związkowa przy
stą.pila do uruchomienia 17 ośrodków młodzle· 
żowych z nastawieniem na wychowanie fizycz
ne i sport. Ośrodki zostaną. utworzone przy do· 
mach wypoczynkowych. Korzystać z nich bę· 

o auchar N.aluźu 

Skład . Sląska na 
KATOWICE (oibsił. wł.) - Na diecydująicy, 

o ~dioibyiailu w roikiu b:ieżą,cym p<UChairu tiirn. S.p. 
Jó,z,ef.a KaJ.11ży, mecz $.Jąsik - Łódź, ilqp1t. Zw. 
Sl. OZPN poiwoład: oo repirerz.€1IlJtaqj,i 1I11a1Slf:ępują
cyich pi!likiamzy: z Kop. Deb.i1eńslloo - Buidlnego; 
zie „Śląislka" (Sw.i.ętioch1oJW1i10e) ~ SZJl.iola; 'l AKS 

dzie mogła młodzież pracująca, w ramach nor
malnych urlopów wypoczynkowych. 

Ponadto zorganizowane zostaną trzy ośrod

ki wzorowe, przeznaczone dla sportu wyczyno· 
wego. Dwa z nich - to ośrodki sportów zimo
wych: w Zakopanem i Szklarskiej Porębie. Trze 
ci ośrodek przeznaczony będzie dla ęn_ortów let· 
nich. 

mecz z Łodzią 
(Chorrlów) - Drum'Jclka, Wlieczloll'ka., Gaijdz'Jka, 
Baire.ńiSilciiego i KuLliga; z „Ruchu" - Oioeślilka 
~ S=yika; z „NalP'f'ZJOdiu" - Sibal\VIOIWego; z 
Huity Po.kój (Nowy Byitom) - Swmb.an-ę, z 
„Polol!llili" (P.iiekairy) - Siiwegio; z „Na;prrz.ooo" 
fl.i1Pi1I1y) - Dudę i z „RYl!Ilema" - Pytl1itka. 

Sądownicy ku uczczeniu Kongresu Zjednoczeniowego 

Rzut młotem - Nemeth (Węgry) 59,02 m., 
ustanowiony w 'l'ata (Węgry). 

Rzut dyskiem - ConRolini (Włochy) 55,33 m., 
ustanowiony w Mediolanie. 

JOO m. kobiet - Blankers - Koen (Holandia} 
11,5 sek., ustanowiony w Amsterdamie. 

Sztafeta. 4 na llO y - repr. Norwegii, 47,4 
eek., u~tanowiony w Ryswyk (Norwegia.). 

Rzut oszczepem kobiet - Bauma (A.ustria) 
48,21 m., ustanowiony w Wiedniu. 

Irlandia - Holandia 
8:8 w boksie 

LONDYN (obsł. wł.). - W Belfast odbyło 
się międzynarodowe spotkanie bokserskie mię· 
dzy amatorskimi reprezentacjami Irlandii i Ho· 
landii. Mee.z zakończył się wynikiem remiso
wym 8 : 8. 
••••••••• „ ••••••••••••••••••• 

Ofiary na strajkuiących 
robotników we Francji 

Na strajkujących górników francuskich wpła. 
cono: 10.439 zł. - Pracownicy P. Z. Z. P. P. 
Łcidź - Południe. 

3.720 zł. - Koło terenowe PPR Julianów 
przy dzielnicy Bałuty. 

6.867 zł. - Koło PPR przy P. F. K. Ośrodek 
Nr. 1 w Lodzi. 

17.000 zł. - Pracownicy Spółdzielni Kraw. 
Bieliźn. „Równość'' - Kilińskiego 94. 

1.455 zł. - Wychowawczynie Domu Dziecka. 
w Helcnówku (wpłacono w O. K. Z. Z. dn. 24. 
11. Nr. aRygn. 2979), 

5.118 zł. - Dzielnica Bałuty PPR (wpłaco
no w O. K. Z. Z. dn. 19. 11. 48 Nr. asygn. 
2931). 

22.600 zł. - Pracownicy Spółdzielni .,Sztu
ka'' - Piotrkowska 42 (wpłacono na k-to 
PKO dn. 26. ll.) 

Zebrani na Nadzwyczajnym Walnym Zgro·,re uczynić winno z Polskiego Ruchu Robotni· 2.856 zł..- Pieniadze zebrane na uroczys· 
madzeniu w dniu 1 grudnia 1948 ro~u członko- czeg~ mocne ~gniwo mi~dzyn~~odowego frontu tości ślubnej, która ;dbyła się dn. 27. 11. b. r. 
wie Związku Zawodowego Pracowmków Sądo- walki o wolnosć, postęp 1 pokoJ - celem nale- w Lodzi przy ul. Południowej 8, przez ob. 
wych i Prokuratorskich powzięli uchwalę treści żytego uświęcenia tej wielkiej chwili - prag- Sandperla (wpłacono na k-to PKO.) 
następującej: ną.c wysiłkiem osobistym zamanifestować swój * * 

.,My, funkcjonariusze wymiaru sprawiedliwoś- żywy udział w dziele budowy ustroju socjali· NA WSPÓLNY DOl\I 
ci Są.du Najwyższego, Są.du Apelacyjnego, Są.~u stycznego - . . Spółdzielnia Gospodarcza pracowników 
Okręgowego, Sądów GTodzkich okręgu Łódzkie- Deklarujemy w okresie od dma 1 do 22 grud· I przemysłu włókienniczego „Unia" zgodnie 
go, Są.du Pracy i Są.du Ubezpieczeń Społecz- nia 1948 r. gotowość wypełn,enia zobowiązań z uchwalą ,Wf!]nego Zgromadzenia przeka 
nyeh, zrzeszeni w Zwią,zku Zawodowym Pra· przyjętych przez nas zgodnie z uchwalonym I zała na „Wspólny Dom" zł. 150.000 (slow 
cowników Sądowyeh i Prokuratorskich w chwili . . . 1 nie sto Piećdziesis,t tysiecy złotvch) orze
zbliżającego się zjedn.o~zenia przodują~ych. par- pla~em pracy,. p~legaJą.c~ na. usumę~~~ w po· j lewem BGS za. Nr C 004278. · 
tii politycznych Polskie] Klasy RobotmczeJ, któ wyzszym termime wszelkich zaleitłośc1 • D-034515-
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